
Cena numeru 3 zł. 

I 
fi I -:::__.) 

ORGAN WK iŁK POlSKIE'J.ZJEDNOCZóNEJ PARTII ROBOTNICZ-EJ 
ROK U~ (VO PIĄTEK 24 LUTEGO 1950 ROKU Nr 55 (1336) 

Do walki. o bogaty plon 
()oniosła uchwała Komitetu Ekonomicznego Rady Mi.nistrówz dn.17.2. rb. 

w sprawie wiosennej akcji siewn~j 1950 r. 
WARSZAWA (PAP). - KOMITET EKO~OMICZNY :RADY MINl· 

STR.ÓW POWZl.'\Ł W DNffi 1? BM. NASTĘPUJĄCĄ UCffi'\'AŁĘ W 
SPRAWIE WIOSENNEJ AKCJI SIEWNEJ 1950 R.: . 

marnotraw~t\vu, a w szczególności 
do kontrolowania: a) przebiegu od­
staw materiału siewnego do Cen­
trali Rolniczej Spółdzielni „Samo­
pomoc ' Chłopsk:a", b) terminowego 
przygotowania przez CRS „Samopo 
moc Chłopska" odpowiednich maga 
zynów i pomieszcze11 na materiał 
siewny i :sadleniakowy oraz zaopa­
trzenia tvch magazynów w środki 
grzybobó.ic:>:e i do zaprawiania na­
śion zbóż, c) terminowe rozprowa­
dizanie przez PZGS i GS nas ion i sa 
dzeniaków do spółdzielni produk7 
cyjnych oraz do tvch mało i śre­
dniorolnych chłopów, zorganizowa­
nych w gromadzkich grupach pro­
ducentów, którzy zostaną wskaza­
ni przez instruktora gminnego w 
porozumieniu z kierownikiem gru-. 
py producentów i zarządem gro­
madzkim koła Związku Samopomo 
cy Chłopskie.i, d) zgodno.ść rozpro­
\Vadzania materiału siewnego z pła 
nem rejonizacji odmian. 

alnym rolnikom 300 ton mela~y w 
celu przeprow:Ulzenia, prz~· pomo­
ry aparatów lepowych, akcji zwąl­
czania słodyszka rzepakowe!\·o. Pa11-
$t\vowe Gospodarstwa Rolne zaopa­
trzą się we wlasnym zakresie w me 
lasę na te'!l cel w ilości 400 ton. 

Dzięki wysiłkowi pracujących mas 
chłopskich, robotników rolnych oraz 
pomocy klasy robotniczej i kierow· 
nictwa Rządu Ludowego, rolnictwo 
polskie wykonało na swoim oddnku 
7adania 3-Ielnlego planu odbudowy 
gospodarczej. przyczyniając si~ do 
wzrostu ogólnej produkcji w rolnic­
twJe w porównaniu do roku 1946 o po 
nad 85 proc., przy czym wzrost pro­
dukcji roślinnej wyniósł ponad 80 
proc., zaś produkcji zwierzęcej - po­
nad 90 proc. 
Jednakże na przestrzeni tych 3 lat 

dały się zauważyć poważne niedocią­
gnięcia prr.y wykonywaniu na odcin­
ku rolnictwa poszczególnych akcji, a 
w szczególnośc w okresie wiosennej 
akc)i siewnej 1949 r. stwierdzono na­
stept1Jące braki: 

t plany zasiewu poszczególnych 
upraw nie z.ostały doprowadzo­

OP w pnstaci 7adań produkcyjnych 
ani do ,ąminv, ani do gromady. -

2 w wif'l11 przypadkach nie z;i,­
bezpif:'c1.ono terminowej riosta­

·"''' materiału siewnego, -

3 nie 7.abpzpieczono należycie 
zwrotu plonów wysokowarlo­

~cinweqo materiału nasion i sadze­
niaków k walił ikowanvch. w~kutPk 
czeqo pewn'e ilości tego maleridln 10 

staly 7.u~.yte na konsumcję . co spo­
wodo1 ulo , 1niei szenie ilości mate-
1ióh• nasienneąo .. - . 

..t romrm,·„dzenie nawozów i kre 
'Ił' dv'Ów' odbywało siq Pietermi-

no, vo. -
I 

~ nie dopilnowano terminowego 
~ i jakośriowego wykonania pla-

nu remontu traktorów i· rnaszyń rol-
niczych, - " 

(j brak ' było należytej współpra­
) cv w terenie organów pal'Jstwo 

we1 administracji rolnej, organizacji 
spółdzielczych , związkowych i mło­
dzieżowvch. -

Plan 6-lelni stawia przed wszystki­
mi dlied1inami rolnictwa poważne za­
dal)ia. Produkcja roślinna wHosnąć 
.mu~i w tym czasie co najmniej o jed­
ną .trzeci~. za~ prodl).kcja 'l!Wierzęca o 
około dwie tr1ecie. Osiągnięcie tych 
7i!rłań oznacza wielki w1.rost produk­
cji środków żywności dla !udry.ości i. 
imrowc<iw dla przemysłu, a tym sa­
mym wzrost dobrobytu mas pracują­
cych miast' I wsi. 

Bla o<\iaqnięcia tych celów Państwo 
L11do·we Ćldje rnlnictwu ogromne środ 
ki "w po~taci wlelomiliardowych kre­
dyfów inwestycyjnych, tysięcy trak­
torow l mas1yn rolniczych, setek ty­
~l~cy ton materiału siewnego i nawo-
7<),\, ę1tucznych oraz miliardowych 
ktedytów krótko- i średniolermino­
'\ YCh. 

Cele te ' zostaiią. osiągnięte 
prrez: a) rozwój i wzmocnienie 
państwowych gospodarstw rol­
nych, jako przodujących zespo-
1ów socjalistycznej gospodarki w 
rolniclwie,-b) ciągły ·rozwój spół 
dziel czoki produkcyjnej, jako for 
my dobrowolnego zespolenia go· 
snodarstw malo- i średniorolnych 

' dla wspólnej walki o wvsokie u­
rodzaje i wzrost produkcji oraz 
o mechanizację pracy na roli, -
cl ro1uerzenie form pośredniego 
planowania indywidualnej gospo­
darki drobnotowarowej, - d) zdo 
~ycie szerokich mas chłopsl>ich 
11la aktywłlel realizacii zadań pro 
clukcyj11ych i zaleceń państwo­
wej administracji rolnej, - e) 
~koordynowanie wszystkich wy-
~ill ów aparatu państwowego, 
7wią?:ku Samopomocy Chłop-
skie! i ~póldzielczości. 

Pierws1ą. zakrojoną. na szerok 
skal<: a~cją w ramach Planu 6-letnie­
QO iE>~t wiosenna akcja siewna roku 
1930 i w związku z tym Komitet Eko­
nomlczn y Rady Ministrów uchwała, 

, co nasti;puje: 

•••••••••••••••••••••••• 
Komunikat 

Zawiadamiamy że dziś. dn. '?4 lu­
tego br. o AO:lz. 18 w lokalu O~rod­
l<a Szkolenia Partyjnego przy \li. 

Trau)!'utta Xr 1,- odbędzie ~ię konsul 
tacją z kolejnego tematu dla grup~· 
~amckształceniowej z Dzielnicy 
śródm.-Pra" f'j. 

• Ośrodek Szkolenia Partyjnego 

I~ Powierzchnia zasiewów 
Zatwierdzić plan zasiewów wiosen­

n vch na ł!ącznej powierzchni 
9.004.000 ha', w skład której wchodzi 
7.l"J.39'} ha upraw kontraktowany12h, 
7apewniającvch produkcję surowców 
dla przemysłu i eksportu. 
Zatwierdzić plan likwidacji w roku 

qospodarczym 1949-50 co najmniej 
:rn0.500 ha odłogów i 9?.500 ha ugo­
rów. 
Zobowiązać ministra Rolnictwa i 

Reform Rolnvch do przeprowadzenia 
likwidacji odłogów przy najszerszym 
za~ tosowaniu: 

a \'lg wynikających z zarządze­
nia ministrów: Rolnictwa i Re­

fNm Rolnych. Administracji Publicz­
ne i i Zii>m Odzvskanvch z dnia 16.10. 
1941l r. w sprawie lik-widacji odłogów 
i ulg z tym związanych, -b pomocy sąsiedz\;iej 1qodnie z 

przepisami dekretu z dnia 12.9. 
1947 r. o pomocy sąsied7kiej w rol­
riir-tw it>. 
Zobowiivać ministra Rolnlclwa i 

Reform Rolnvch, organa wykonawcze 
związk1'iw §amorz~du terytorialnego i 
Związek Samopomocy Chłopskiej do 
doprowad1enia zadań produkcyjnych 
w terminie do dnia 10 milrca 19,'iO r., 
do w '&V t kh gmin I gr111111\d, do za­
majomienia w tym lnlllinie chlopów 
w gmin.ub. grumadileh i qrupaC'h pro 
ducentów z 1adaniami wlo~ennej al<­
cji siewnej, do przedy~\mtowania 
tych 1adań z chłopami i przekonania 
o kon:ieC7ności ich terminowego wy­
konania. 

7oho-wiąza.'.: iłńśłwową administra­
cję rolną do sporządzenia planu za­
siewów wiosennej akcji siewnej dla 
I y<.h sp.ółdzielni produkc:Vjnych, któ­
re nie zna jduja się w zasiequ działa­
nia państwowych ośrodków maszy­
t!owvch. 

Zob.:>wiązać· ministra Rolnictwa I 
Re!orm Rolnych do doprowadzenia w 
rNminie do dnia 5 marca 1950 r. 
szczególowego planu zasiewów do 
\1·szvstkich zespołów i majątków Pań 
sl\••owvch Gospodarstw Rolnych. 

Ili - Zaopatrzenie 
w na~o.zy sztuczne 

Zatwierdzić plan zaopatrzenia roi 
nictwa w nawozy sduczne dla wio 
~ennej akcji siewnej oraz plany roz 
działów nawozów sztucznych i wa­
pna, nawo;>;uwego przez CRS „Samo 
pl)moc Chłopska" i dla upraw kon­
traktowanych na wiosnę roku 
!950. 
Upoważn.ić mini~tra Rolnictwa 

Rn ażeby na podotawie danych, 
otrz~·man>·ch od swych organów te 
renowyC"h, łączył akcje: pogłownego 
zasilania nawozami źle przezimowa 
nych ozimin z akcją uruchomienia 
rezerw siewnej p~zenicy jarej i in­
nych nasion. 

Centrala Rolnicza Spółdzielni „Sa 
mopomoc Chłopska" skoncentru.ie 
\\'~zystkie siły i środki w celu ter­
mino\\'ego i \\'łaściwego rozdziału 
całkowitego. zapasu nawozów sztu­
cznych, zaś minister Rolnictwa i 
RR przeprowadzać będzie, za pośre 
dnictwem swych organów tereno­
wych kontrolę nad zaopatrzeniem 
gm:nnych s.półd?.ielni w nawozy 
~ztuczne i nad należytym ich roz­
prowadzaniem .. 

IV - Zaopatrzenie 
w środki ochrony roślin 

Centrala Rolnicza Spółdzielni „Sa 
m..opomoc Chłopska" zaopatrzy PZGS 
w terminie do dnia 30 marca 1950 r. 
w odpowiednie ilości środków owado 
bójczych (azotox, arsopal, fluoro­
krzemian sodu). 
Zobowiazać ministra Rolnictwa i 

R. R. do "wydania •w terminie do 15 
marca 1950 r. instrukcji w sprawie 
p~zeprowadzenia walki z płaszczyń­
cem buraczanym metodą mechanicz­
ną (poletka chwytne) na. obszarze 
17,570 ha w województwach: poznań 
skim, łódzkim, pomorskim, wrocław· 
skim, ślą~kim i kieleckim. 

Zlecić ministrowi Rolnktwa j 
R. R. zorganizowaifie łącznie z 
organami "yko;iawczymi samo· 
rządu terytorialnego i Związkiem 
Samopomocy Chłopskiej masowej 
wiosenntj akcji zwalczania szkod 
ników roślin uprawnych. z udzia 
łem organizacji mlodzieł.o\.,-ych, 
„Służba Polsce" i Związku Mło· 
dzieży Polskiej. 

V - Kredyty i dotacie 
na akcfę siewnq 

Państwo Ludowe, przykładając 

specjalną wa~ę, do przeprowadze­
nia. tegorocznej akcji siewnej, prze­
znacza odpowiednio wysokie k'fro­
ty jako pomoc finansową dla mało 
i średniorolnych chłopów oraz spół 

dzielni Jlrodukcyjnych w postaci do 
tacji Skarbu Państwa oraz krótko i 
średnio - tl"rminow3•ch kredytów. 

Niezależnie od 1,op1·zednlo 
przyznanych kre1lyt<?w, a mia· 
nowicie: a) 900 mil. zl. na za­
kup nawozów sztucznych, b) 750 
mil. zł. na zakup materiału sic 
wnego i wykonania 1•rki, e) 
112,5 mil. zł. na zaliczkowanie 
ziemniaków - sadzeniaków dla 
mało i średniorolnych chłopów, 
zatwierdza się dalsze następują 
ce kredyty i dotacje na wiosen 
ną akcję siew11ą: a) kredyty 
krótkoterminowe zł. 1.708,600.300 
na zakU!) materiału siewnego 
kwalifikowanego i jedno!itoo<l-

Z ob owiązać ministra Rolnictwa i 
Reform Rolnvch, ministra Administra 
c ji Pub!iczne:j oraz Związek Samopo­
nior.v Chłopskiej, ażeby w oparciu o 
p1zepi.;y dekretu 'z dnia 12.9. 1947 r. 
o pomocv sąsiedzkiej w rolnictwie i 
rozporządzeń_ wydanvch na jego pod­
stawie, przystąpili do natychmiaslo­
we!'.jo organizowania akcji pomocy są 
siedzkiej i wykorzystali wszelkie mo­
żliwoki dla sprawnego i szyb:Ciego 
przeprowadzenia wiosennych upraw 
i za5iewó,~. 

Centrala Rolnicza Spółdzielni „Sa mianowego (I>szenica, .ii:-
mopomoc Chlopska" l'Ozprowadzi "'! ezmiei1, O\\ies, ziemniaki), - b) 
terminie do 1 marca 1950 r. na po- na. skup materiału siewnego z 
trzeby Państwowych Gospodarstw umów plantacyjnych zawar-
Rolnych, i;póldzielni produkcyjnych ' tyeh w bieżącej kampanii wio-
oraz gospodarki drobnotowarowej sennej kredyty w "'Ysokogci 
86 ton zapraw do p.;zenicy jarej oraz 2.574.410.250 z czego część zosta 
1 ~ ton zapraw .z ~1·la~nych. ri:ma~en-: nie pokryta. z dotac,ji Skarbu 
tow do zaprawiania 1ęcznwema s1e1'f' · Państwa w "'Ysokości złotych 
nego dl~ u~rnw, kontraktowa.n):ch. j 248.266.000. 

li - Zaopatrxenie 
, w materiał siewny 

ZATWIEROZIC PIAN ZAOPATRZE 
J\"I '\ MAŁO- I SREDNIOROLNYCH 
Clfł.OPóW ORAZ SPÓŁDZIELNI 
PRODVKCYJNYCH W MATERIAŁ 

. Zobow1ązac pan~twową adm1mst1:a 1 Zobowiazać Bank Rolnv oraz 
c.'.~ rolną. ~o t~r'.n~no~Y~go urn~l10n11e Gminne Kas,v Spółdzielcze do przy 
ma o?p~w1ed111e.J . 1losc;1 punk~ow. za- gotowania odpowiedniego własnego 
praw1a111a pszenicy I Jęcznnema. I aparatu celem sprawnego i termi­
Zobowiązać ministrów: Prz .emy.;łu nowego rozprowadzania. kredytów, 

SJEW'!Y. Ciężkiego } ~andlu Wewnętrznego ażeby podania o przyznanie kredy 
Zobowiązać ministra Rolnictwa i do zapewn1en1a do~ta wy przez Cen- ' tów były załatwiane przez oddzia­

Re'tlfm Rolnych do czuwania za po- tr,alę Han:llową l'rzemy,..łu Chem icz- 1 ły tereno\\'e Banku Rolnego w cią· 
ŚJ ednictwem swych organów tereno- nego od1iowiedniej ilości „bu racza- I gu 3 dni od daty ich wpł)'wu. 
\\ ych nad przebiegiem odstaw i do ka" do zaiira" y nasion buraka cu-1 _ • . 
konlru1owania dostaw materiału siew krowego, za:< ministra Przemy8łu ZobO\\'HJZ?c_ Związek Samopomo 
neqo i sadzeniakoweqo. Rolnego i Spo.7.ywczep;o do przept·o- c:-' C~łop"k1.e.1 do spowodowani~, a: 
Przyjąć do wiadomości plan roz- wadzenia akcji zapra"iania. b>' k1ero'~'mcy grup .producentow 1 

dnału matei;iału siewnego zbóż i sa- , .. , . . . . „ .. , .. gromadzkie koła Związku Samopo-
dzeniaków na województwa z Lvm. że . Z~~.owiąz~c nnmstlo\\; Pi zem) ~lu mccy Chłopskiej opiniowały poda-
ma by'ć zwrócona szczególna uwaga Cięzkiego .1 ~andlu i\ ewnętrznego nia o przyznanie kredytów w ciągu 
na jak najkorzystniejsze rozmleszcze- do zapewnienia doo;tawy przez c.en- 3 dni od daty ich wpływu. 
ni~ 7 iemniaków-sadzeniaków dla 0 _ tralę Handlowi} l'rzemyslu Chem1cz· 

nego odpo" iednich ilości fo'óforku c) n 
trzvmania dużego plonu zdrowych i ku, ziarna ,,Arvico" oraz świec d) 111 
n~ko-odpornych sadzeniaków, moqą­
cnh wydatnie poleps7 yć w przysŻło- n)ch, nie7.włocznie po zgloszeniu za 
ści jakoś': upraw. potrzebowa1i przez poszczególne •ta 

cje oehrony ro:-lin. Państwowe Go-
Zobowiązać ministra Rolnictwa i spodar:$t\va Rolne zaopatrzą. się we 

Reform P..clnych clo wvdawania ma- wlaRn~·m zakresie w fosforek cynku 
trrialu ~ii>wnego pszenicy w 1-szym oraz odpowiednie ziarno w ilościa~h, 
odsiewie i jednoliloodmianowej, ow- niezbędnych <lo przeprowadzenia wio 
rn i jęczmienia --..v stopniu oryginału sennej akcji odmyszania. 
01az sadzeniaków kwalifikowanych 
wyłacznie na umowy plantacyjne Zobo\\·iazać mini~tra Rolnictwa i 
zqodnie z uchwałą Komitetu Ekono- RR do wyprodukowania w Pa11stw. 
micznego Rady Ministrów z dnia 17 Instytucie Weterynaryjnym !'zcze­
h1teqo 1950 r. 11ionek d.o z11 alczania szkodnik~w 
Zobowiązać ministra Rolnictwa i polnych w ilościach, objętych zapo­

RR do bacznego czuwania w poro- trzebowaniem, złożonym przez sluż 
zumieniu ze Zw. Samopomocy bę ochrony roślin w terminie C'l dnia 
Chłopskiej nad rozprowadzeniem 25 lutego 1!150 r. 
wysoko - gatunkowego materiału Centrala Rolnicza Spółdzielni ;,Sa 
~iewne!lo krajowego oraz importo- 111?p_omoc Chłopska" c~osta1·czy_ w .ter 
wanego, nad właściwym zużyciem [ ~m1e do 1 ma~ca 19.JO r .. spold~11?!­
tel!o materiału i do zapobieżenia niom produkcy,1nym oraz mdyw1du- J 

• 

Zobowiązać ministra Rolnictwa 
i RR do zorganizowania przez swo­
je terenowe organa przy współu­
dziale Zwi:lzku Samopomocy Chłop 
skiej należytej akcji informacyjneJ 
o możliwościach kredytowych spół­
dzielni produkcyjnych or'.lz mało i 
ś1 cdniorolnych chłopów oraz stałej 
kontroli rozprowadzenia i zużytko­
\Vania kredytów. 

Zobowiązać ministra Rolnictwa 
i RR do wydania w terminie do 25 
lutego instrukcji dla teren0wych 
komórek państwowej administracji 
rolnej, regulującej sprawę iniormo 
wania w odstępach 7 - 10 - dnio­
wych o w~zelk iego rodzaju tr:.idnoś­
ciach, wynik!ych w zakresie kredy 
to wania. 

(Dokończenie na. itr. :?-ejl 

Szef Mis)i Dyplomatyczrill 
Niemieckiej Republiki Demokratycznei 

- pr~ybyl do Warszawy 
WARSZAWA (PAP,) W czwartek 

dnia 23 bm. przybył do Warszawy Szef 
Misji Dyplomatycznej Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej pan amb as a do r 
Friedrich H'oll z małżonką. 

Rozkaz Ministra Sił Zbrojnych ZS.RR 
lUOSKWA (PAP). Minister Sił 

Zbrojnych ZSRR Mars2a.lek Wasi­
lewski, ogłosił następujący rozkaz 
dzienny: 

Towarzys'Ze żołnierze, marynarze 
i podoficerowie! Towa.rzy!il'Le ofice­
rowi-e, generałowie i admirałowie! 

Siły zbrojne Związku Radzieckie­
go obchodzą dzi<i 3i rooznicę Armit 
Radzieckiej i radzieekiej marynarki 
wojennej. 

Stworzone przez Partie Komuni­
styC011l!. oraz je.i wielkich wodzów 
Lenina i Stalina Armia Radi:iecka i 
marynarka. wojenna dowiodły w su 
rowych bojach o wolność i niepodle 
głość ojC'Z~·zny radzieckiej, że stoją 
wiernie na 1traży interesów pańs',wo 
wych ZSRR. 

W dniu 3'? rocznicy Armil Raclziec 
kiej i marynarki wojennej składam 
ży<'zcnia żołn.it~rzom i marynarzom. 
podoficerom, oficerom, itenerałom i 
aclmirałom. Żyezę wszystkim dowód 
com i szeregowym nowych sukce-

1ów '" pracy nad dalnym doskona­
leniem wiedzy wojskowej i po!itycz 
nego przygotowania. 

Dla upamiętnienia tej wielkiej ro 
cznicy rozka7!uję: 

\V dniu 23 lutego oddać 20 utyle· 
ryjskich salw honorowych w :::tolicy 
naszej ojczyzny .- Mosk~~·ie,' - w 
stolicach Republik Zw1ą,zkowyclt, 
jak również w Kaliningradlie, Lwo: 
wie, Chabarowsku, Władywostoku 1 
w bohaterskich miastach Leningra· 
dzie; Stalingradzie, Sewastopolu. i 
Odessie. 

Niech żyją Radzieckie Siły Zbroj­
ne! Niech żyje nasza. potężna OjezY­
zna! Niech żyje nasza okryta chwalą 
Partia Bolszewicka! Niech iyje in· 
spirator i organizator zwycieshr na­
rodu raclzieckiego i jeg:o sił zbro.i­
nych, nasz wielki Wódz i Nauczyciel 
- Towarzysz Stalin! 

Minister Sił Zbro.inyeh ZSRR 
Marszałek Zwiipiku Rad2Jieckiego 

(-)WASILEWSKI 

Arlllia Lenina• Stalipa 
Przemówienie tow. gen. Edwarda Ochaba 
na uroczystei akademii dla uczczenia 32 rocznicy 

powstania Armii Radzieckiej-.. . 
patrz str. 2 

------------------------------------------------------""" 
DnIDny jesteD1 z tego 

że wraz z budowniczymi Trasy W-Z 
odznaczony zostałem orderem „Sztandar Pracy' 

- mówi rektor Uniwersytetu Lódzkiego 
ob. J óżef Chałasiński 

Przed kilkoma dniami prasa otl'zymaniem tego wlaśnie odznaeze• 
stołeczna i łódzka podaly wiado nia? 
mość o odznaczenin Orderem „Trudno by chyba coś więcej na 
Sztandaru Pracy I klasy dwóch ten temat powiedzieć niż to, ż.e do~ 
wybitnych i zaslużonych :iau· stałem to 11amo odznaczenie, które 
kowców na~zef!.'O miasta. Są ni- dostali inżynierowie i robotnicy, bii 
mi: prof. dr Gą~iol'owska '.lraz downiczo,Yie Tra:1y ·w-z. Dostałein 
Rektor 1Jniwer~ytetu Łódzkiego je równocześnie i razem z nimi. Stą~ 
iirof. dr Chałasiński. ' plynie największe mo,ie przeżycie, 

"' związku z zaszcz~·tnym wy związane z otrzymaniem orderu 
i·óżnieniem przedstawiciel na„ „Sztandar Pracy;'. 
szej redakcji uz~'.sk~ł wywiad o<l Inżynier Sigalin w swym reporia 
Rekt~1·a. Chalas1_nsk1e_g?· żu z Trasy W-Z słusznie pisał, te 

- W Jaloch okol1cznosc1ach odby ,.Trasa 'V-Z oznacza nowy typ czło 
la się dekoracja uczon~·ch Orderem wieka w Polsce, nowy klimat pracy 
Sztandarn Pra~y? , . i nowl' sens v·ysilku ludzkiego - bu 
- „Oc.hma~zeme to - mow1.Rektor dowę zrębów socjalizmu". 
Cha!as1ńsk1 - .zostało nam .Pt'Zyzna Jeden z robotników z brygad budu 
ne _Jeszcze w hpc~1 w związ~u ze iacvch most ślasko-Dabrowskl tak 
świętem Odrodzema. Order zas 'l''.rę ~ię. wyraził na ten ten1at: Pi'as J1a 

~z~ny _ został ~ 7 l~t~go,_ ;" drn~11~1 nmie w domu szczeka, bo jJi jestem 
~nm ko1'.f~1en,cp iektoro'I'. „Mys · ' jak obcy dzieciak pyta się llrfall\U• 
ze ta zb1eznosc .aktu dek?raCJ~ z .1·0· siu jak temu panu na imię ?ll _ ale 
boczą konferencJą i:ektorow me .iest mo~t proszę pana stoi i mogą se lo 
przypadkowa. Tk"'.: w tym głę~szy dy piynąć". 
sens. Akt dekorac.i1 został pow1ąza . , • 
ny z pracami, mającymi na celu jak .Chc.1a_łbym, ~bym o so~1e mogł .Pd 
najściślejsze powiązanie naszych wyż ~1edz1ec tynu słowami robotn1k;t 
szych uczelni z zadaniami Planu -6- lrasy W-Z: 
letniego i z bud11wą socjalizmu w - Pies na runie w domu szczeka, 
Po1sce". 1o już. jestem, jak obcy - ale •ns• 

- Jak wiemy, nie jest to pie1·wsze my wre11zcie Uniwersytet Łódz'kiło 
odznaczenie ob. Rektora. Sztandar nowego, ludowego typu, Uniwersy~ 
Pracy jest jednak odznaczeniem zu- tet, o którym by każdy robotnik i 
pełnie no'l'·ego i·odzaju, związanym każde robotnicze dziecko nie powie· 
najściś1ej z ustrojem Polski Lud<>- działo inaczej, jak „nasz UniwersY• 
wej. Czy ob. Rektor nie zechciałby I tet" i którego by w tym charakte• 
się z nami podzielić osobistymi wra rze nic już. wykreślić nie potrafiło • 
żeniami i przeżyciami, Z\\'iązanymi z historii kultury Polski. 

UWAGA! Czytelnicy UWAGA! 
Na stronie &·tej ,,Głosu~• 

zamieszczamy pierwszy obrazek-zagadkę 
z serii konkursowej p. t.: 

lBóJA 
· ~MA 

Patrz str. 6-ta ! 



6 Nr ms 

Armia Sial • ina Lenina 
na straży· pokoju i wolności narodów 

Z pr;zemówienia wiceministra Obrony Narodowej tow. een. Edwarda Ochaba na uroczystej akademii dla uczczenia 32 rocznicy powstania Armii Radzieckie i 

• stoi 
. 

W mroźne i groźne clDi lutowe klęskę Czerwonej Armil. Ich imperia ności dla Armii Radzieckiej, .A:-mii 
listyczni konkurenci w Londynie i pokoju. • 1918 roku, w bojach z nlemlecldm 

lmperłaUzmem, rodziła slt:i sławna 
Czerwona Armia, nowa ·Armia, ja­
kiej dotychczas nio mały dzieje, 
armia wnwolonych robotników ł 

chłopów, armia rewolucji prolet&• 
rlackłel. 

New-Yorku podzielali bzdurny po- Lud polski nigdy nie zapomni, ze 
gląd o nieuchronnej klęsce ZSRR, bohaterska Armia Radziecka. nie tyl~ 
dotknięci byli tą samą ślepotą kła- ko wyzwoliła nas z jarzma hitlerow· 
sowa, którą znaliśmy z okresu pierw- i;kiegb, ale uratowała samo istnienie 
szegÓ najazdu na młodą Republikę polskiego narodu, który faszyści nie 
Sowiecką, tą lilepotit. która. umlera· mieccy Rkazywali na. zagładę vr kre­
jącej klasie burżuazyjnej nie pozwa- matoriach i obozach koncentracyj. 
la zobaczyć i zrozumieć rzeczywisto· nych. 

ki.ej, ma. ogromne znaezenie przede 
ws-.iystklm dla. naszych l)fleer6w, ale 
ma również fft"omne zoa-02cnle dla 
WBZJ'•tkich robtJtniczych i chloPskicb 
działac-.ty polityC1ZDych. 

stów, oa.r6d nleuchwia.nle wienąeytej wspaniałej Armii, która. stanowi 
w skuteczność walki o pokój, nieza· chlubę ł nadzieję całej postęp~J 
chwianie kroczący pod zwycięskim ludzkości. 
1ztaDda.rem Marksa, En&'elsa, ~- Lud polski ł~ sie mjś z ludem 
na i Stalina ku najwyiszcJ formie pracują-0ym wszystkich krajów w 

Lepsze pO'lllaJlie potęgi i nieustan 
nego rozwoju Armii Ra.dz~clde.f po 
zwala lepiej zrozumieć ~enie Je 
dnego z fłównych tr6dcł spokoju i 
wiary w swą przyszłość, które ce­
chują na.ród radziecki, u\ł"llŻDle i spo 
kojnie patrzący na nieprzytomne pro 
wokacje amerykańsldch imperiali-

ustrojowej, ku komunizmowi, płynącym z głębi serca okrzyku: 
W ur0C2ystym dniu święta Armii Niefh żyje bohaterska. Armia. Ra• 

Radzieckiej, iołnierzo l oficerowie dziecka, armia pokoju i wolnoścl na 
Wojska Polskiero wraz z całym lu- rodów, annła socJalistycmych zwy• 
dem pracującym ślą oficerom J żoł· clęzców! 

Nowa, nieznana w dziejach armia 
robotniczo • chłopska, wykuwała 
swe formy organizacyjne i nowe za 
sady strategii i taktyki' w ogniu wal 
ki z zewnętrzną imperialistyczną ln 
terwenoJlł i wewnętrzną kontrrewo 
Jucją, w warunkach niesłychanej 
ruiny,, głodu i rozprzężenia, będii,­
«'YCh następstwem zbrodniczej woj­
ny imperialistycznej i zbrodniczej 

ścl. Lud polski nigdy nie zapomni o 
Gotzkie rozczarowanie spotkało nie tych dziesiątkach i setkach tysięcy 

tylko HiUerów i Mussolinich. ale grobów bohaterskich żohtierzy .l ofi­
również ich anglosaskich konkuren· cerów radzieckich, grobów świadczą­
tów, którzy z największym zdumie- cych o ogromie wysiłków i ofiar na· 
niem patrzyli na rosnący opór Armii rodu radzieckiego, o ogromie nasze· 
Radzieckiej, a potem z coraz bardziej go długu wdzięczności. 

nle..rzom rad:.d.ecldm najserdecznlaj· . Niech zyje renlalny Wódz Armil 
sze poralrowłenla i najlepsze iycze- I narodu radzieckiego - Gener&liul 
nła dalsze10 rozwoju I umocnienia mus Stalin! 

mieszanym uczuciem rejestrowali po Tysiące. robotników polskich służy 
zornie niepojęty, a jednak rea.lny t u- ło w szeregach Czerwonej Gwardii : 
party fakt przej:kia Armll Radzlec· Czer~onej Armii, krwią swoją za· 
klej do zwycięskiej kontrofensywy, a"iadcz&jąc wierność zasadom pro1e 
witanej z: entuzjazmem przez masy tariackiego internacjonalizmu. 

Do walki o bogaly plon! 
Doniosła uchwała Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów z dnia 17. U. rb. 

Jntenveneji kontrrewolucyjnej, orga. 
nizowaneJ pri:ez Will1elmów i I,u· 
dendodów, Churchillów ł Lloyd • 
f.Kcortów, Wilsonów i Pershingó\v, 
Poincare i Pihmdsldch. 

Nikt spo'ród tych hersztów impe 
rialistyczm·ch nie wierzył, aby sła· 
bo m'lbrojone, świeżo sfol'mowa.ne, 
odczuwiij~cc dotkliwe braki w Zll!)· 
11atr:i:cniu i kadrze, oddziały Armil 
Czerwonej potrafiły skutecznie sta 
wić\ czoła. świetnie uzbrojonym, dos 
konafo zaopatrzonym i dowodzo­
nym pnez eł wiadczonych genera· 
łów armiom imperialistycznym. 
Rzeczywistość przyniosła imperia 

lilłtom gorzkie rozczarowanie. 
Kierowana przez najlepszych lu­

dzi WKP (b), związana nieroze1·wal 
nq więzią klasow11 z milionowym1 
masami robotniczo - chłopskimi, o­
:iy\viona duchem rewolucji proleta~ 
riackiej, Armia. Czerwona rozgromi· 
ta interwentów j ich białogwardyj 
skich lokai, obroniła władzę radziec 
ka_, upewniła narodowi radzlttk\e 
mu możność twórczej, pokojowej 
pracy w ciągu 'dwu dzle1ięcioleci. 

W okresie tym naród radziecki 
nieusłamli.e pamiętał o wskwzaniach 
Wielkiego Lenina o koniecmości 
wszechstl'onnego wzmacniania Czer 
won.ej Armil i Floły. Bu,4 radziecki 
zabezpieczył rozbudowę potęmej ba 
zy przemysłu obronnego, zorganizo­
wał sieć szkół wojskowych i udos· 
Jlonallł s:vstem szkolenia. kadr l re· 
zerw, nie szczędził wysiłków I ofiar, 
aby •Ysłematycznle podnosić teehnl 
ke i zaopałrzenle Armil Radzlcc· 
kieJ, roztoczYł nad q Armią opiekę 
Pi°liłycmą, kierował najlepszych pa 
tnotów radzieckich do aparatu po­
litycznego i szkoleniowego armil, 
która otoczona miłością narodu l 
codzienną troską partii i rządu 'WY· 
rosła na największą Potęgę wojsko 
~. na najleps~ armię świata. 

Źródła siły 
Armii Radzieckiej 

ludowe, od New-Yorku do SzaDg"ha· Wśród braci robotników, w szere-
ju, od Londynu do Kalkuty. qacb Czerwonej Gwardłł walczył mło 

(lrokończenie ze str. l·&J) 

VI - P ańsłwowe 
Gospodarstwa Rolne 

Geniusz nauki 
wojennej Stalina 

Masy ludowe z radością 1 dumj\ 
widzą, jak shtszila i dalekowzroana 
była. stalinowska polityka WKP(b), 
polUyka narodu radzieckiego, który 
w okre&ie międzywojennym nie szczę 
dz.ił ofiar i wysiłków, aby zabezpie· 
czyć roZ'lvój przemysłu ciężkiego i o· 
bronnego, aby wszechstronnie umoc· 
nić i po leninowsku wychować armię 
1 flotę radziecką, nłezawoduą straź 
wolności i honoru ojczyzny socjali­
stycznej. 

Masy ludowe z dUUll\ l otuchą 
stwierdzają fakt, ze Armia Radziecka, 
najpotef..mlejsza armia &wJata, zgodnie 
i wolą Stalina, zgodnie z wolą naro· 
du radzlecldego, zgodnie s wollł se· 
lek milionów ludzi pracy w całym 
świecie, wiernie I nieugięcie, czujnie 
l pewnie stoi na. strazy pokoju świa­
ta 1 wolności narodów. 

Armia Radziecka 1 nar6d radziecki, 
wesp6ł z narodami krajów demokra· 
cfl ludowej i wszystklml uczciwymi 
ludśml wszystkich narodów, bronią 
pokoju przed zamachami lmpcriali­
stycznycb podiegaasy wojennych. 

Armia Lenina-Stalina 
stoi na straży pokoju 
i wolności narodów 

dy tokarz warszawski, późniejszy 
, de bub l Zatwierdzić plan za.siewów wiosen. 

stawny żołnierz i dowo a, a er nych Państwowych Gospodarstw Rol-
walk o wolność ZSRR, HiszpanU i 
Polskl nieodżałowanej pamięci gen. nych ora.t plan wykonania wiosen-
Karol Swlerczewski. nych robót polnych łącznie na 

w szeregach Czerwonej Armii wy- 1.567.939 ha orki średniej, 
rósł na sławnego w świecie całym do Zob~wiazać ministra Rolnictwa i 
wódcę, wierny syn warsrawskleJ kla- Reform Rolnych do dopilnowania. a­
sy robotułczej, Marszałek Polskl ieby Państwowe Gospodarstwa Rol· 
Konstanty RokossowskL ne dla wykonania tych robót moili· 

Odrodzone Wojsko Polskie ~czo· wie najwięcej wykor~ystaly żywą, i­
ne jest nlerozerwałn~ więzią brałer· łę po9ą9ową, urucuomily najwlęks~ 
stwa broni 1 ideołogll z potę-iną Ar- llośe traktorów i ażeby uzyskały mo­
mią Radziecką. żllwie największe skrócenie okresu 

Regularne oddziały Odrodzonego robót wiosennych, przez podwyższe­
Wojska Polskiego tworzyły się na go nie wydajności pracy, właściwą, orga 
ścinueJ radzieckiej ziemi, w oparciu nizację polowych brygad traktoro­
o bratersk... pomoc ze strony Rządu wych, pracę na dwie zmiany oraz „ wspclłzawodnfctwo' pracy. 
1 Armil RadzteckieJ. Zobowiązać ministrów: Przemysłu. 

Od Armii tej otrzymaliśmy wspa· Ciężkiego oraz Handlu Zagranicznego 
niale, nowoczesne uzbrojenie, jakie- do 'Zapewnienia Państwo'Wytn Gospo­
go Wojsko Polskie nigdy przedtem darstwom Rolnym tej ilości trakło· 
nie posiadało. rów, która została przewidziana w 

W trudnych warunkach wojny o- planie na I kwartał 1950 r. 
trzym"1iśmy od bract r;adziecldch o· VII • Techniczna 
gromne ilości wszelkiego rodzaju za· 
opatrzenia dla stutysięcznej I Armii, Obsługa Rolnictwa 
a w pó"mlejszym okresie wojny, nie- Zobowiązać ministra Rolnictwa i 
mal dla całego p61milionowego Woj- Reform Rolnych do ustalenilV"ołc.reślo­
ska Polskiego. nych typów warsz1at6w remonto­

Nie sposób przecenić wagi tej po- wych,' które zdolne będą zapewnić od 
mocy, jakJł odradzające się Wojsko powlednią obsługę parku traklorowo~ 
Polskie otrzymało od Armii Radziec- maszynowego. 
klej w postad tysięcy oficerów 1. spe- Zobowiązać ministra ltolructwa i 
cjo.listów wojsko°"ryrh, głównie Pola· Reform Rolnych do urud1onlłenia w 
ków radzłllckłch, kt6fzy swe bogate ramach TOR w tenilWe ro poczęcia 
doświadczenia wojenne 1 cnoty żoł· wiosennych prac polowych 10 war­

Armia Radziecka w braterskim niero;kie, charaktery~tyczne dla Armii sztatów ruchomym z niezbędnym wy 
sojuszu z armiami kraj6w demokra Radzieckiej, pnenieśll w nasze szere posażenlem i pełną, wykwalifikowaną 
cji ludowej stoi na straży pokoju, gi i zaszn:eplll młodym zołnienom, obslug;i, p!"Z}" czym warsztat te ma­
bo taka jest wola rządów ludowych, nowego, Ludowego Wojska Polskie· ją być iozlokowane w takich okr~­
\vola milionów prostych ludzi na go. gach, gdzi& rozmieszczenie. stałych 
całym świecie. Mo:;.na śiniało powiedzieć, ż& bez warsztatów nie zapewnia normalnego 

Nam niepotrzebna jest ~-ojna., na. tej ogromneJ, braterskiej pomocy :te lt:nh:jonow<1nia prac polowych. 
sze zwycięstwo może być osiągnię- strony oficerów radzleckicl1, Armii Przy 1ąć do wiadomości plan rozlo· 
te na drotl!re pokojowej, czas pracu Radzieckiej i Rządu Radzieckiego nie kowania na rok 1950 wurszt.1tów I ka 
je dla zwycłęsiwn socjalizmu. prr,y byłoby tej wśpaniałej słły bojowej, legorii w ilości l•I, warsztatów Il ka· 
szłość należY do ludu pracującego. n:l 1aką w toku wojny wyrosło Woj- tegorii w iloścl 13 or.17. rl W<HS7.tatów 

sko Polskie, nje byłob•• te1· wspania· remon u lokorr.obil i przyjąć. ~o wia 
Wspaniah.• ro~WÓJ. Armii Ra.:. iec- Setki milionów ludzi pracy na. ca 1 d • · · • • I · !I t " lej epopei bohatersl.wa i chwały wpi- omosc1, ze wa.rs.z,a,y i Ka egor11 ki·e,i - okresie nokoJ·owego, bud.own.•!:- łyrn świecie świadome S"" te1· wła· za·mo"·ac" ~1· , b--"'a 1·ó\·~1 'e·; ~t'p••a ·• " " k ""' sanej do historii naszego narodu J " ~ ę _,..,_. ' ' ' ~ ~ • twa socJ'alistv. czne o, poaobme, Ja· śnie prawdy i zdecydowanie prze- · ·' · · -·• k · -a.do~~ pne7 sławne pułl•I I i II Armii, wal- <',fą czę.;;c1 1 pruuu CJą OJK"Zy.,,. „„ ie; v;·cześnieJ·sze Z\\ cię3Wi_ ·a w okr .. '! ciwstawiają sle wojennej awantu- ru·~ d nmot t dl w ·~s4l'ich u ' ' cz!lcej a bolrn potężnej i <wyciesl\iej . " o r~. 1 u a ~„, '? • sic wojny domowej i 1~terw~11~Jl, ne, którą imperiallści usiłują na- .~rmi! R<! ;1.i<>rkie;, zytkownlkon• sPrz~tu me<·han1crnego 

związane 5ą nierozerwa~rn! z '.mir.- rzucić ludzkości. Wiedzą. o tym im- Spo6ród wszystkich ·armii sojuszni : w. rolnlc~wic: . . . 
niem Wielkiego Wodza. 1 orgamr.ato 11eriaiiści i dlatego swe zbrodnicze, czych jedynie oddziały 1 Armii Pol- Zo\Jo\\"lą~a1: rurn1st1u · RolutCt~a. 1 
ra. tej Armii, genialnego .stratega ludobójcze plany starają. się przesło sl:iej dożyły szcz<;~da i zaszczytu Reform }tolnych , do zapewmema 
Rewolucji Towarzysza Staltna. nić oszukańczą frazeofogią kosmo- brania udziału w zwycięskim sztur· przez Panstw?we Gospodarstwa Rol-

\V 19Z8 r. w mowie poświęcone.i polityczną. mie stolky hłlleryzmu. n~ zaopatrzema zespołowych warszta.· 
10-leeiu Czen\"onej Armii dał Stali!! Armia radziecka - najpotężniej- ST.landar blało-czerwony, zatknięty t~w re1:nontowych. przed rozpoczę-
klasyczną analizę klas~wego ;ł.:..?~ sza siła zbrojna świata, reprezentu ręką. źo~nierzy I dywizji, powiewał oem wiosennej akcji ~lewnej w. nie: 
teru i źródeł siły armii radz1eckteJ. je moc i niespofytość rcwoluc;fi SO· nad Re!chskanzlei, obok sławnych z~ędne oprzyrządo·"'.~nie, matenał 1 

W mowie tej powiedział Tow~. cjalistycznej i narodu radziecki< :;o. sztandarów Armil Wyzwollcielld, mezbi:llną., wykw~if~kowaną obslu· 
rzyaz Stalin m. in.: .• U podstaw ideowyrh armil ra.- wleszczą,c światu historyczne zwyc'ię· gę, celem. zape~mema ty.~ warszta-

„Siła. naszej Czerwon2J Armn dzieckiej leżY internacjonalizm pro· slwo nad faszyzmem. t~m na1.w1~ksze1. sprawnusc1 w okre-
polega na tym, że jest on:i wycho lctariacki i socjalistycmy, idea bra Jak:i:e śmieszne są wysiłki reakcjo. sie akCJl. sie\yne.i.. . . . 

wywana od pierwszych dni swych terstwa wolnych i niezawisłych na. n!stów, niedobitków faszyzmu i ich Zobowiązac mm1stra I_lo~nctwa 1 
narodzin w duchu internacjona.· rodów. opiekunów z „Głosu Ameryki" czy Refonn R~lnych d~ zapewru~ma .przed 
lizmu w duchu szacunku dla na· Ta.ka była przez cały okres swych BBC, którzy przy pomocy wyświech- 1ozpo~ęciem akCJi siewnej kaz?emu 

Przyjąć do wiadomości plan prze­
kazywania w okresie do 31 marca 
lSSO' r. kadr dla obsługi sprzętu me­
chanic.mego przez ośrodki szkolenia 
TOR PP. 
Zobowiąza6 mlnlstra Rolnictwa i 

Reform Rolnych do stałego kontrolo­
wania i czuwania. nad przebiegłem 
prac remontowych, przekazywaniem 
wyromontowanego sprzętu użytkow­
nikom, zaopatrzeniem użytkowników 
w części zapasowe i przygotowaniem 
parku trakłorowo-maszynowego do 
Wiosennej •kcjł siewnej. 

VIII - Państwowe 
Ośrodki Mas.zynowe 
.Przyjqć do wia.domości plan re­

montu traktorów i maszyn ze ta· 
nem gotowości technicznej na Jzień 
20 mal'ca 1950 r. w tral.."torach 96 
procent i w masz.ynach rolnicz~h 90 
procent. 

ZoboWiq.zat ministra &lnietwa i 
R. R. do nalezytego przygotonnia 
POM do wykonania. zadań, zwiqza.. 
nych z wiosennę akcją siewną, do 
kont.rolowania stanu gotowości trak 
t.orów i mMzyn :rolniczych, stanu ich 
remontów oraz zaopatrzenia w ma­
teńały pędne i części zapasowe, a 
w &ZCZególnoki: a.) do ustalenia co 
dnia 10 :manm 1950 r. szczegółowe­
go planu pra.cy POM: w wiosennej 
akcji siewnej, przy maksymalnym 
wykorzystaniu traktorów i maszyn 
ro!nicz.ych, przy czym w razie nio­
motności wykorzy tania .ich dla spół 
dzielni Jtl'OduR:eyjnych będą z.a.wie.. 
raue uM-Owy z na.jbliźszym zespołem 
PGR, b) do zaopatrzenia POM w 
tel"ltlinie do Jni;r 1 rnarca 1950 r. w 
niezbędne zapa y materiałów p~d­
nych i smar6w, d<> ia 10 marca 
1950 r. w zapasy części wymiennych 
i materiałów dla remontów bieź:1-
cyc h i napra.,,,.; c) do przygotowania 
w tenninie do 10 marca 1950 r„ w 
ramach PO.M, odpowiedniej ilości 
brygadierów, traktorzystów, pomoc· 
ników oraz mechaników objazdowych 
i l\'ar1<ztatowych i do zorganizowania 
brygad traktorowyC"h przed rozpo-. 
częeiem wiosenne.i akcji siewnej z. 
rirzydzieleniem do poszczególnych 
traktorów na stałe tral..-torzystów i 
ev•<'ntualnie pomocników, d) do pod 
wyźszania kwalifikacji traktorzy­
stów prz&z doszkalanie ich i propa­
gowanie osiągnięć i metod pracy czo 
łowych traktorzystów ZSRR~ e) do 
zorganizowania pracy brygad polo­
wych na 2 zmiany oraz współzawod­
nictwa pracy w dziedzinie wydajno­
ści norm i najlepszej jakości wyko­
nywanych robót celem skrócenia o­
kresu pracy i szybszego przeprowa.. 
dzenia akcji siewnej. 

IX - Spółdzielcze 
Ośrodki Maszynowe 

rodó~ innych krajów, w duch;i tanych goebbelsowsk'ch kła t POM J~dnego podręczne.9? wars~ta~u miłości i szacunku wobec robotni· bohatet-Jkich dziejów l taka pozosta l . . ms w, w starue pełne) gotowoi.o, nalezycie Doświadczenie nauki rolniczej n· 
ków wszystkich krajów, w duchu nie armia radziecka, armia kraju przy pomo.~y wyz\~isk 1 h1st~ri:_czne1 zaopatn:cnego w odpowiedni sprzęt, czy. że szybkie i terminowe przepro 
tachowania i umoenienia. pokoj'l socjalistycznego, armia Lenina - gestykul~c11'. chcieliby podwazy': poi- materiały i obsługę, wadzenie akcji siewnej jest jednym 
!Riędzy kTajami. I właśnie d!:ite- Stalina.. sko-radz~eckle brat?r~~wo brom t poi- Przyjąć do wiadomości plan zimo· z czynników decydujących o przy. ro że nasza armia jest wyc~o- Dla.tego ZMWU będą u boku At'mli sko-radziecką przy1azn. wych remontt>w TOR na okres do szłym plonie. Celem okazania pomo-
wywana w duchu internacjonahz· Radzieckiej stawały w jednym 'lJ nią Sojusz polsko·radzie~kl zro~zlł słti dnia 31 marca 1950 r. i przyjąć do cy gospodarstwom chłopskim i spÓł 
mu, W duchu jednoś_c:i mtere;>ów szeregu armie krajów ludowo • de· i okrzepł W latach WOJDY, ktorą wy-

1
. wiadomości, że dołożone będą sta.ra- dzielniom produkcyjnym W przepro­

robotników wszystkiclt k.raJÓW, mokra.tycznych od Oceanu Spoko.i· graliśmy przede '~szystkłm d7.ł<:ld po- nia w celu pr.redtenninowego wyko wadzeniu akcji siewnej, nakłada się 
A ta nego a.ż Po Nysę ł Odrę. Potężny mo,cy i 11 boku ZSRR. nania planu, P<JIPTZcz masowe współ na istniej1ce na terenie kraju 7,899 

właśnie dlatego nasza mua 8 
• front sił pokGJu i socja.Iizmu krzet>· Sojusz ten pogłębł~l alę· I umacniał J zawodniotVll'O, zastosowanie us.praw- ośrodków maszynowych spółdziel· 

nowi Armię robotników wszyst- nie I wzmacnia się, budząc otuchę w w łata.eh pokoju, ktore zn~wu wyka- nień i raojonali:zac-j-:. czyeh (2.83' SOM i 5,065 gromad:rr 
kich krajów. sercach mas jeszcze uclemięzonych, zały, ze przyjaźń radzlt:cka jest dla I Zobowiązać ministra Rolnictwa i kich punktów) poważne zadania w 

/\.. że ta okoliczność stanowi mpowiadając n1>We hłlltoryC'Zlle zwy pa<istwa polskiego kardyn~lnym wa- Reform Rolnych do jak najszybszego tegorocznej akcji siewAe}. 
tródlo siły l potęgi naszej Armil, clęstwa idei Marksa-Lenina-Stalina. runkle,m Istnienia I pomyslnego roz-1 ustalenia normatywów cz<>śc1·, kto' re 
o tvm prze ona s „ Ale ,...,_,...,.rial;~~ ru·e chce POo"'odz.1'c' wo u ilU soc a mow • winn,_r posiadać pos•czególne t'""'Y · i t„łch '-·aJów jeśU -· ..... ~ ""'" Ni i I dl ~ , „ Spółdzielni „Samopomoc Chłopska", żuaz a. wszys " ~- ' _.„, • tak" ,.,...,...,,._ekt"""ą, jak zw:·ia„_z • eocen one znaczen e a nas ma warsztatów w okresie wiosennej· ak-
d d · l apasc na nasz ou.:.. "' ... ..,,.--,.. J •• ~ kJ d dzl kl j lit kl spółdzielcze ośrodki maszynowe do 

1!30 kwintali na jedną oczyszczalnię 
i 100 kwintali na jeden tryjer. 
Zobowiązać CRS - SOl\J do przy 

gotowania całego' I)nrku maszynowo­
traktorowego I\' terminie do dnia 10 
marca 1950 r. do pełnej gotowości 
do pracy i w tym celu CRS - SO:M: 
a) przep1;owadzi w tym terminie 
drobny remont 709 traktorów we 
własnych warsztatach, a jednocze­
śnie zapewni sobie w TOR termino­
we zakończenie średnich remontów 
361 traktorów i kapitalnych remon 
tów 421 traktorów, b) zaopatrzy się 
w niezb~ne części zamienne i mate 
riały w Centrali Zaopatrzenia TOR 
względnie w okresie przejści~1 
w CRS „Samopomoc Chłopska", c) 
sk<>mpletuje w tem1inie do 1 marea 
1950 r. pełną ilói:!ć kadr \V dziale ob­
sługi warsztatów oraz obsługi trak 
torów i mas7.yn Jniczych z tym, że 
ewentualne dopełnienie do wysok~ 
ści jednej pełnej zmiany obsługi 
traktorów nastąpi ze szkolonych o 
becnie prze:.: TOR kadr h·aktor:ey-­
stów, d) utrzyma nienaruszony za­
pas materiałów p~lnych aź do oh'Vllł 
li rozpoczęcia akcji siewnej. 

Zobowiązać ministra Rolnietwa. t 
R. R. do sprawdzania przez swoj9 
organa terenowe w tel-minie do 6 
marca 1950 r., sporządzonych p!'Ze«ó 
SOM planóll' praey i uzgodnienia ich 
z potrzebami teTen.u, wynikaj!Jeymi z 
planów wiosennej akcji siewnej ora.z 
do kontrolowania. t1tanu goto"\\-Oki 
traktorów, mas~yn. ob9lugl' warszt.a . 
tów oraz 7,nopatrz:enia w paliwo 1· • " 
smary. · 

X - Spółdzielnie 
produkcyine 

Celem zapewnienia spółdzielczo:u 
produkcyjnej. Jak najs1erszej pomo­
cy i 1 opieki zobowiązuje się pańslwe>­
wą administrację rolną 1 służbę agro­
nomiczną, Pafr>twowych Ośrodków 
Maszynowych do: 

okazania pomocy przy opra• a cowanm w terminie do dn.ia 
28 lutego 1950 r. planów wiosen­
nej ak:cji siewnej, które należy 
oprzeć na najlepszym i najpew­
niejszym wykorzystaniu żywej 
siły pociągowej, posiadanej przez 
spółdzielnię produkcyjną, 

h zaopatrzenia spółdzielni pned 
rozpoczęciem wiosennej ak,4 

cjd siewnej w !nedyty, nawozy !I 
materiał siewny oraz uzupełnie­
nia żywej siły pociągowej, 

C 
okazania spółdzielniom po­
mocy w terminowym 2orga.­

nizowaniu robót, podziale na gru 
py, we wprowadzeniu norm pra­
cy, opartych na dniówkach obra.i 
chunkowych zwiększających wy­
dajność pracy i wpływającycll 
wydatnie . na wzrost dochodów 
spółdzielni i jej członków, 
d dopilnowania zawarcia przez 

~zie.lnie umów bądź z 
SOM, bądź PGR o wykonanie 
wiosennych upraw i zasiewów, 
e sprawdzenia w . terminie do 

dnia 28 lutego 1950 r. stanu 
goto<wości. masizy111 rolniczych 1 
traktorów, posię.d.anych przer& 
S!}'.>Ółdrz:.ieJnle i ud7Jielenia niee~ 
dnej pomocy d1a pczyśpieszema 
remontów i uz.upelnienia brakU 
jęcych części. 

Zobowiązać CRS „Samopomoc 
Chlopsika" do okarz.ania pomocy w upo 
rządkowanłu bieżącej rachunkowości 
spóldzielnl produkcyjnych przed roz• 
poczęciem wiosennej akcji siewnej. 

k i" kledyi bur- j j llz i I ... Zobowi1za~ Centralt Rolniczą 

% ecy t1Je 5 ę n , za.plą•-.-y w sieci, •-·•- miotają się 1'm przy a ra ee e po Y umac- CJ'i siewnej dla zapewnienia normal-
k j i ... •obaczy wowczas """'' """"' 1 ni b " I " J k I sporządzenia w oparciu o realne 78· . ra ' pon ewa"' „ ' perialłśc:I, brnąc w sp.rzecznościacb n a a o rocno„c .;ra u w o res e po nego funkcjonowania sprzętu i u XI p f I • że nasza Czerwona Armia, wy· kofowym, jak również doświadczenia; spr·a ... ru·en1·,~ zaop~•rzcnia tiz'ytko,"mi·: ;nówienia w ternnóło'pie do dnlia 1 mllr- - Ol anOW enta 
1 d Cll·u internacjonali- awanturniczej, zbrodn!rzcj, prowa- radzi~ kl • . k l . ' n . " .... ' ca 1960 r. szczeg wego Panu prac k ń C ll)W!tlla W U , • <lz~j W przepaść polityki podżega- ~c e . W 2'ai{JeSlę SZ O ema ft\. kÓW parku Dl"SZynowego oraz do roz • d • odk 0 C0W8 

zmu, µosiada nlczllc~o:ią dosć ni.a do nowej wojny. zerw l wycbowanln iołoierza. pro·vad·enja - przez C~ntralę Zao"'a· c1la k~z ego osr . a, przy .czYJ'!l za 
p;::v;aciól i sojuszm~uw we "' d . d . . • .. Wojsko !lasze uważnie studiuje I trze~ia ';rOR przPd rozpoczęcie~ :.io le~a s1~ stosov~ame. nast~pUJ~ce:i lf;o-ł Zatwierdzić harmonogram prac pań 
wszYt.Li:icb czt;ścio:ch i.·wiata, od " nm orocznego swięta .... r. w nanul bNlz1e wsze' h•·tronaiA ~tudi•>- - . k ·· . . · · . leJnośc1 obsług1wama teienu. sp1> • 1 . 
Sz.~~ ..... J1a1·u do No\VC". o Jorku, od Radzieckiej zwracaj;! się ku nl~J w~f b~cizi" w • asl~ s - ·~ . - d" -, ~enncJ ~ ·cjl siew neJ: zapasow c.zę~c~ I dzielnie produkcyjne resl'itówki S.a stwowcj administracji rolnej, związa-•m" • „ t k T • 1 d · si . : ~ · ~ ~ o ovo ... mu o po - 1 mill€.7lil!Ow zgodn·o z u•falonvrn. .•. . · . I.ondvnu do Kalkuty". - oczy se e r.u 1onow li li 7e wszy - 51;;,c,1 w;.>runkow wxkorzystywać normatvwami i .proporcjonalnie do mopomoc:. Chłopskie) 1 czł.onko'YIC n eh z pr~ygotow.anie~. l .przep:owa· 

o głęb.okiej prawdzie tych slow kich ~tron świata, którzy w robotni- wspi:.;:!JI dorobek Anm1 Ra.1?zieckiej ilmki traktorów 1 maszyn po~7.( :iegól- iromad~~1ch gn~p ~rodu:entow. dzeniem w10senne1 akc.11 siewne), 
pTr.ekon<lła ilę buriua:ija w ~isto- czo-chłopskiej Armii Radzieckiej i ,, na orlclnl..u prac.y palHycznej, prowa- neqo u:i:vtkownika. Plan w1?ien yrzew1?ywac .:wYk?nam~ Zobowiązać ministra Rolnictwa I n cznych dniach drugiej wojny swia- sprzymierzonych r. nią armiarh lu· dzonej pod kierownictwem WKP(b), Zobowi<tzać ministra Pn:emysłu w okresie wiosenneJ akCJl siewneJ R f R In h d 

1 1 towej. dow~demokratycznych, widzą potęż- wychowają~ej żolnierza na ofiarnego Ciężkiego" do terminowego ~ykona· zaorania przy P?ID{)C~ traktor~w e ~rm_ o yc o zor~an zowan a 
Faszyzm nlemieckl, pijany ła!W:YIDi Dll zaporv na drodze podbojów impc· patriotę i swladome~o bojownika 0 ufa l!amówleli Centrali Zaopatrzenia 188,500 ha w prze~iczeruu na OTl{ę akc1ł siewnej w ten sposob, aby zo-

sukc:esaml osiągniętymi w W?Jme z riallstycznych, widzą wierną straż pokói i 5ocjallim. TOR, ze szczególnym uwzględnieniem śre~ił, obsianie. siewnikami 76_Q.v00 stała możliwie najwcześniej rozpoczę 
PolslŁą, Francją czy Jugosławią, wy- pokoju i ll·olności narodów. Wojsko nasze, a zwłas7.er.a na.ua terminów przed 31 marca 1950 r. h.a 1 doczyszczeme 40.600 ton ziarna ta I Jak najszybciej ukończona, 
obrażał sobie, że pochód na ZSRR bę- kadra. oficerska owa.żnie .;tudluje Zobowiązać ministrów: Przemysłu s1ewneg~. , Zobowiązać wszystkie władze unę 
dzie kolejnym etapem efektownego Wspólnie przelana l nadal będ2lie wszechstronnie •tud.lo Ciqżkiego oraz Handlu Wewnętrzne· Zobow1ązac CRS - SOM do wy. ' t0,'BUtzkriegu". k ł ł wać nieprzebrane bogactwo radzlec go do zapewnienia terminowej i peł- pełnienia i przekroczenia przez sze- dy, instytucje, organizacje społeczne 

Arml
•a, 1-~óra ?OZSłrzy-• reW SCemen OWa a kleJ. myśli .wojskowej, radzieckiej nej dostawy przez Centralę żelaza i rokł akcję współzawodnict~va • usta l związkowe do okazania największej 

.iu przyjaźń polsko- sta.Unowsk.ie1 n!-uki wodennej I na.u· Stali, ?;apotrzebowanej przez rolnic- lo~ych ~a ?kres .tegoroc:meJ wiosan: POMOCY PRZY PRZEPROWADZA-
1 gnoła O lOSQCh radzi"eckq na Wieki kl O zwyo1ęst.Me. two ilości trójwarstwowe} blachy pan neJ a~<;,Jl s1~eJ norm 46 ha orki NIU TEGOROCZNEJ WIOSENNEJ 

• "' • • Studiowa.nie radzieckit\J literału· 'cerneJ dla okładnic 1 lemieszy oraz średrue;i na Jeden trakt.or stary (do- · ,g1.gantyczneJ WOJDY Lud pol$ki qcz:r się z ty~i setka· r,v woJskowoJ, raddeckłeJ tw6~J blachy koUowej l mr kotłowych dla starezony rolnidtwu prz~ ·:·okiem AK<:.11 S~WNEJ, za~ prasę, radło I 
JM~ n_t. ł'fll:O fasqści s .• Berlin mi mfli.onÓW W manif~tacji UCZUC myśli naukowej, boga.tego i wciąż remontu pługów PllfOWYCb i lokOD10• 1948) 01'&2 70 ha orki na Jed«:'l tr~k film do oynnego WS.Półuclziała W ~ 
~~.-. ~ li~ aii. .~ aWci_ & ~a. nacullk.• i Wldzitc&. .....,w.o dCJllClbłla A.mdi lladzłeo- bil. w nowa. ao b u ~edeD m.ewm ..i.ma. 

„ -:--~ ~-- ~ • 
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W tkal11i PZP J N1~ t1~zeha 11sunąć 
li z11e jeszcze niedociąg11ięcia ·Kosz do 

, . . 
SIIlleCI 
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- IOW. 

Zobowiązania młedzieżow e 
<1-11&.1 ;ą i · K>m ·• 

l\oI, 11,bror 1;,..li , 
a i i t1~Wfai1e1M 

PZPJG Nr B, ro cfobr.zy robotn.foy, wić o rO.łł wychowawcze.i wspólza­
dobrzy fachowcy. \\'odnfotwa, które wskazuje załodze 

Referat vspó "\VO<lnici-wa po.wi- najlep~zycb, najbardźiej oflarny1'.'h 
ni<en wykO'l'eyStywać zdolności tych robotnili::ów :i. pobudza innych do 
robotników. Powinien po.p.ulai'yzo- póQśoia w ich ślady. 
w.ać akcję w;;póJ.rz;awodnictWa we Trzeba dSUttąć 
"1S.zelkieh j~go rodzaja<.b. niedociąonięcia 

Lecz poshtchadmy. eo mówią na e -
ten teińat tkaoze to.w. tow. Pietrrzak, Są jeszcze inhe trudności, o któ-
ReeJer, Zał.Oba, B?ońSki i hm.i. Nie tych tltac.ze szeroko opoW.ladają. 
łllają jakoś „~Ufania" do s:po3006w W PZPJG Nr 8, o.ie ur.ządza "'~ę 
realizaQ.ii ~łzawodnicbwa · "-!' dzyoddziałowych na.rad 6r­
PZPJG Nr 8. Z czego w wynlka?i czych, które ptzycżyniłyby się do 

... Niby wspólmwodńica:ymy, a poprawienia jakości przędey. Wy­
Die rwiemy potem; ktll l m co wziął t!zi.ał za<Jpatraenia nie dostareza 11'­
n:agrodę - powiadają ł niechęcią. gula:rn:ie cr;ółenek, brak plyn&w do 
ł tak j<e'St w ł.Stocie. Referat współ- wyiwabiania plam na przeglądaJ.ni 
aVrodnictiwa przymaje nagrody i i tp. 
wtęcza jE' E>vycięzoom. Ale wszysł- Gdy Eapytu.jemy o d?oiatanie llC'UP 
ko t.O odbywa słę przeważnie w po- partyjnych i zwią:i:kowYcll, to oke­
k«łu; ąjmowanym przez referenta. wje się, że nie wykazują one je­
Ogół tkac~y nie ma wyników wspól sr1..cze żywszej działail.ności. Wiemy 
~wodn'ictwa. Stąd rodzą się plotki dobrze, że dawne kierovroictwo or­
w tkalni, i:e nagrody przyenano nic- ganizacji podstawovtej s>rz.y PZPJG 
S'łuszn1e, stąd i nletro.tumtenie ve Nr 8 niezbyt interE$oWało rię pro-­
strony 'ZoWyci:ę'ZCóW, którzy niejedno dukcją. N 1>wowybrana egz'llku t.ywa 
krotnie, nbawiaJąc się za.wilit•i ko- pos<ta.ncw:ila sobie usunąć istniejące 
leg6-nr, nria.~t szczycili się ttdobytą braki i już poważnie zabrała się d o 
nagrodą. wolą w ogóle 11le przyzna- roboty. 
wat; się do oł-tzYltlania, moie 11ie ~ • * 
zawS'Le słus:zrlie przyznane.i 11agrody. Niedociągnięcia, o jakich mówi-

A pr.z.ede2: .niewiele cwsu zajęło- liśmy, odgrywaj(ł poważną rolę i 
by po ~kończeniu kolejnego etapu każde z nich ii osobna hamuje wa1-
wSłpłlł!tawo<lni.ct.wa ka-i.dor:inwo kę o poprawę produkcji w tkalni. 
wypisać na dużym km'.tonie na.zwi- Jesteśmy pewnl. ze jeżeli kie­
s.ka z,wycięze<lw oraz Ich . ,s::1gnię- ruwnic.two, organizacja par~yjna i 
cia lM"Odll. kcyj.M i wysokość nagro- 1 rada zakładowa usuną te 11.ie<loma­
dy I umieścić taki komulllkat na gania, - to równo1egle z .vysokq 
Saill produkcvjnej. WóWf!!las w~zy- .i:lośc1ą :>rodulroji piąć się będą w 
scy będą wi~eli, kto 1 za co o- górę cyf~ obr<IBujące jakośc. 
trzymał nagrodę. Witecły mo-.ima mó- Il. S~ 

,.IJ1tjl.-i czur u11 m:, /wjhi c111luwne opowiad11la mi nu.11ti1' siu:a„.". (Z tl.'bt11 
J>ew11 ej st.a rej piosen hi). 

,. IJ1ml=iej 11iż hied,·1.-olu·iek lcotzystamy obecnie tv USA s najwięl;s:i)j 

wolno;ci o.rnbiste j ....: ofo.iadc-::ył prezyde11t Trwnaił". (Z tekstu ol'ęclzia no· 
u·orucmego do Kong1·esz(, 1950 r.). 

Zesratt'iamy oba teksty gn oli st11:ierc1ze11ia, ii: !wiadczenia pre:.)'dl!nlill 
Trum®a w spmwie „najzdęlrszt!j 1rnl11ości o.wbiste1' w USA rzeczyuisto~ć 
cmerykańsha /oo.że, rdf.'stety, 1doiyć między bajki c.;.:llrowne, oojhi cudorme. 

lim, bo cói to za ,,wolno>ć osobista", kiedy nif.' można w USA. iw.pisać 

li&tu pryl!lłtnr>go, aby nie był &n. przejęty i oceu:mrowany przer. amery,„ 
kaml:q policji); nie podobna radzwonić, abr; prywatna rozmowo ielefo· 
nic:a1a nie została podsłuch.una przez f unkcjonarius::.r. l!'ederal1tego Biur« 
Sledczego ((FBS); nie da rady wyrazić - choćby iv lłajdelikatniejs;iy &pir­
.sób nie::adowole11 ia z s:erzonej 11 p. prze:: rz11d Sumów Zjednoczonych 11i­
steri.i woje11ncj, aby nie zostać od ra::u wciągn.iętym na lisi'} „podejrzanych" 
(co ptJftrouje w większości n>ypmlhów wydalenie .t pracy i oddanie potl 
nad::or organów r1r.1Uc:.tjnych ewe11t11al11ie natychmiasg pod sq,d). 

„Opiece" s::piegvwskiej jest poddany „woltiy" o°bJ·tl;atel USA nie tylko 
w miejscu wrud11ien ia, na 11licy, w loknlu pubiic:uiym - przedmiotem 
be.11pratmych i bn11alnych rewirji jest również jego mieszkanie. 

. ')om w Z\'ew-Yorku - po11·icdział 11 iedau.no jeden. z sędziów amery­
k<1ń <kicT1 . Zllmies::Twjący metro1111lię Sta116w Zjed11oczo11ych - SO 'jedyni.e 
1w<z d o śmieci, 111 J..tórym 1110.;e gr::ebnć policja.„". 

f . ···· 1Jba prz.»uwr. polic.i<1 t ri [1.r~1?hie. bu.rdzo „dzielriie" grzebie. W rvy· 
11 ilm tego gr::ebcmirc do J11. 1 gr11d11fo 19-t9 r. „clogrze1wla" się 113 milio· 

niiu-... otlcis/,-1~u · (Jole.iw ., 11.~ól> p0Je;1·:1111yc/1 o działalność w1tyamerykwls/;ą". 

„ 1 'iepodob11a .wbie wyobrazić- - przy;;;nal inny sęd=ia nPt«i:•yorsl:i, 
(:harfos E. Cfone - lwrd::iei a,l~ /10/ciJ•p.11 1rlr1rg11ięcia 'o my<[ i i 11czuf'iu 

ob;·tNllelt. n•~ tu. ja f.-iego }1>„t1•\11t_> ubrcttie .~ttiacll.:wni". 

Jf it•r. có;i 1wu iPd:ier 1da.fri11'ie o deh/rm1cjar:h r::qdu GS L zapew11ivjq­

,.,.cf, istnienie „11aj1tirb:f'i u·oluo.fri o.•uliiMPi''? f;o.ę: do fotieci , w Ttru­
rym gr:ebie - celem mnllPui" or:rn nr1i11i1 p11blic:.11ej - gestapou iec m11e­
tjthaii. hi. i zuhlo111a11a pmpagamla r:qducw Stanów Zjet:Uioczon,-ch.„ 

E. Tam 

Nlesu_n1iennq p r z 
n1a1.ster z ka dz 

wykonani11 zoho na dzień 8 Marca 
lf4 wj~ myśląc, te terH PC­

id& leple:f. Ni~stety, moja prz.ądka 
.po prostu me poznała maszyny, któ 
.tą opuścił• przed urlopem. 

...,. Oo ' stalof - Skitd 
Y'"ł-

:M,ajster Fuk .trmc1..afetn _przecbo 
ł1złł obók na:'! Wfele razy, włĆI'loiał , 

• się ffleczy y 1 -015oJęthle S?.t!i:lł 
'bie dalej. A {a byłam naprawdę 
rozpac~·· .Tak to, podjęłam 7.obo­

' '<rzanie l nie wykonam go? Czyż­
pym już nie b •ła taką dobrą prz.ąd 
~ jak dawniej? 

Le,•f. jeszcze raz zwródłam Slf; do 
~ow. Iszczaka. Przyszedł zaraz na. 
moją prośbę, skontrolował maszy­
nę i co ~i~ obzało? Oto znów koło 
Jryło źle założone. Tym razem robi­
'lo za dużo obrotów, maRzvna szar­
pała i stąd klep~ka jej pl'aca. 

FQkt ten przyczynił się 4-o l>liła· 
tecznego ujawnienia roli mnjBtta. 
Fuksa, klóry z resztą już ad dawni! 
nie cieszył się dobrą opinią w z:e­
kładach, jako pijak. i człowiek pro­
wadząc:'· się niemoralnie. Dóehodzi 
ły skargi, ie ?.aniedbywllł pracę, ni• 
raz mttzekały na niego prządki, m . 
in. tow. tow. Helena Popław~k• f 
Sronl!łława Rogozii'1ska. 

Ob. Fuk~ jest podobno 8ob~-m 
~achQwcem i wypadek, ,ialti nastą­
pił '" sprawie tow. Kru~zew:;kie1 
Ś\C,iadc~· v.rymo\VT1ie o jego r.ło~li­
wym, nieżyczliwym sto$unku do 
przodowników pracy. 

Całą tą sprawą zajęło się ju.ż kie 
rownictwo zakładów oraz organiża­
C'ja partyjna i opodziewać się 
należy że wyciągną one odpowie­
dnie ko11:;ekwencje w stosut1ku <to 
ob. Fttk$a. 

Na óiłbyt-~1 · tm„g•fa.l ugulu.ym :te• 
braiłl4iu w ogi .I:'.Z.P.W. Nr s. w~iy. •·-:r 
spoglądl.tli 'l. '.l'.a<·i~kawi1'u\•1n u11. Jroł. 
Zbiorczrka. J'<~go, 1'torv. ui>!dttw»o >AH 
ga.ni~ownł ze;;pó 11ilo<lzio•1,ow: UP. 8!1Ul\J 

~· ·M-_. ul.it. .JVi '11! odm M~p<li. 
hi.foifaih u :samuvufł\:ink.arhi 

U„tJ cdC lr:Obo?>iązuj~my Ili! p-0d-
11!~§~. o l ~ pr<it~nt wJkoun.nie tta• 
. /. tu ba~ a'k.1nd0Wyd1„ B~d:>:i<'my Wf':• 
l;onyiTllc: :ie w 1~2 pro••11nł!lch, prrlJ"' 
11.t pTO•:l\u 1 U:·li T go gatu o ku. 

A v,ięc na śkutek niesumie-nności 
jednego z majstrói,v wzorowa przo 
dov.rnica. jedna z najlepszych pr~ą­
dek „Bawełnianej Czwórki" natra­
fiła na wielkie trudności w .prac„ i 

!b mało co. nie zdołałaby wylwnać 
~swych zobowiązań. 

Tow. Kruszewska zaś, które:i ma­
szynę m1prawil inny, !lumienny maj 
ster uz.vskała już swoją dawną \'-/y­
soką wydajność i niewątpliwie w 
pełni wykona swe zobowiązanie. 

przą.!luicacb wór.ko"IYy.-!1 . 
Młod:ii w k<p:io ,11 li eoi 

efohn .s~.-llpt:ili ruil,><1'.y ~CJbą. 

Bit}. 

'fymczasew "'.liłiiduli 1ob1.nvi1paul11 

M. S. 

Po t.Y .h li!""'' 11<·.h ic 1ło1lkl'~'· ie 7.<,. pDh.t towarzysze /, pr r.•.:dzal11i an~i,,l:•ldPj, 
francul!ki~j i iuny--h ou11,..ialiil'\', K11], 

.Zbi'Orceyk µrnpl11r·h11_if' si~ u ~:i:nit. 

ura próbonJli. '!\a wat ikr.vfJ ym~ 
dmu, i ~a•loll'ólenia, 'Pracownicy ,,Elektrobudowy" 

Kiedy k:oi\1·1.vł .1.uówi1'. 
przęd1,a1·r., tow. K 11111. kiury 
zal ~it " prz1·.-hp;t1 pul 1v!.1t 
wo.ii l1:i.z~ pru<IHl"·:Jtlt' !f 11.., 
taeli. /,bitJr1·z~·ko<t r ~„ pvl jt z 

>'Ił ~1il abrl'llni:i}y r!lę,i:f-e olda ki.. 
:::O.!t<t~ t rvbotn · ~v gpoglądali na ni•!h ze 
\ f •Jll4f.•{I <!til l-fid1.ą~, i.f' /lt!od~jpż łr+k 
p•l•ll..1:U i Ę t 11LklllJE 1:.of&d il il'11:1 pl:tn6 1v 
Jllv Jłil j1 V ~ . 

Kol. Zbiorczyk z PZPW. Nr 6 

Współzawodnictwo u prawniło pracę 
\\'spółzawodniclwu. nito1law110 wpro 1 1~ lyi::i 1:ok•1 bilans zoslal ttk~r"1;_1ony 

wadzo1a~ w \\ ydzidlc Pinansowym w poł:iv. ie lu1 ~JO, a Jeduoctf'~~it; z;1-
MZK. już iJzisitlj przvnos\ du5konnlf' 1<11 Wiono> wszy sl.kie JHU<-1! _b1el~\ce. 
wvnlki. Wyniki t.e .....:. Io wykon.inil' 11ruqim UbilHJnh!ciem ie:>L skrocen1e o 
zo.bowiązanid. podjęt6go dni~ 14 slv· 15 dni t~mlilm ·klada!'Jd _do. Zi;f'lątlu 
cznia 1950 roku o ·przedtermino\1·11m \1iejskiet o ~prnwo1:dan m1f~s1~cz11ych. 
sporządzeniu bilansu i a rok H149. :,prnwozcf alllll la.kie ~o _medawr;a 
Jest to tym bttnltiei godne uznani<1, przedl ł!idano w oągu 45 dni, ob~cmc 
że dawnie1 bilan~ sporządzam' był zaF cil!ftu :.:n dni 
do końca marca, przy czym -w tym T cJdeusz • iewlał~~wski 
czasie zalegały proce bieżące. Jednak korespondent .Głos-n s MZK 

Tow. Hel na Kruszewska 
7in1tna ('rzodoWnit'a prr.cy, tow. 

Helena Kruszewska t. PZPB i r . 4, 
1podj~la niedawno wl:iowiązanie po­
dnie~ienia o 2 proc. S\ •ej produkcji. 
Zobowiązariie to nie budziło jakidi 
kolwick zastrzeżeń. Tow. Kruszew­
i:ka. znarla aktywi~tlrn, ni raz jUż 
brała uuziuł w akcjath ptzep1 owu­
dzany eh dla uczczeniu świqt naro-

1 do\vvch i i·obotniczvch. a zaw.~ze 
przfrzeczenia swe ~·ykon:n ała z 
nadw~·iką. Toteż pytaj<!C ją, jak 
[nzebiega obecnie "vypcłnienk Je.1 
iobowi<~za1i, nie munw i:ad nych 
\vatpliwości. że wszy"tko, jak za­
W!'ze, i.na 1d u ie ię w n aj lep. t._.:m 
porn~dku. 

odpowiadają no apel tow. Mark iewki 
Jlfa (J~(l}nym :rnhra.nin żałogi z.w·.·r. 

i tr:r.~t. Bl gorrvo om:.t wiano ktmi!!c,z· 

·;no§E pr r.,\·~pi .~Men a wykonania phtnów 
-produl«:yju"f•·l1. 

- W. pulza\'looJJfotwo, to pottżnn 

broli - pow·ied7ial tow. Osuchowski, 
l>zięki r•iemu wypnłoilisui:» pom,vśln.11 

na>J"• dotyi"bP7.a~owa plnuy. Dzięki 

lliOlllH u~pTltWIJlruy i pn.yl!-p!\'~Zymy 

na;::zą dal$ZI} pracę. 

· Rohotni~ .zdaj:! sobie 8pra~ ł.e 

nawet. droł1uiJ nadTiyi..kii uzyskane za 

łJWi!lks:zenia 'Wydajuo~ci, utworzt 1'C 

slllll1e lif.iel godzia przedtetmim>wo 
'Wyl:onu.nej p-óhoczMj produkcji. 

Pr eownik montowni t ow. Przyby· 
sZe'fnlki r;glaM.a. sil! wraz z całą grupq. 
uek1. :ruj,c do l · go lipca wykonywan:e 

hazv w 200 tu procenta.eh. 

Chatliński, zobowiiizał się w imi.emu 
kotl:trui do wytubiania uorin~· "I', 1;;1.1 

pro1·eutueh, po<lczas 6 mic;ięcy. 

Tow. Fdetu.ra. podnic;sie TI'} dr1JnOM 

o 5 procent. 'l'ow. Walczak wraz " es.· 
li! grnpą, wykonywać będzie 170 p:roc. 
noTm;·. Tow. Kossakowski skłalla in· 

dywidualne zobowiąimuie wykonywa· 

nin lJaz.y w 170 proeoutach. 
Nast.\)puc~o dnia po zebraniu wpł:r 

nęło do sekTetariatu rady zaklai!owe.1 

piktnO od pracowników ~u!!zarni i rtl:.ł· 

larni i;ilników1 którzy zobowiąiali si~ 

'J)odnieśc swą produkcję z normy 180 

p~oc. nłll 205 proe. Szef zaopatr.zen.la. 

?:ati wraz :r. całym personelem biura 
zadek1arowil.ł dostarczyć zamow1one 
materiały w jak najszybszym czasie 
i calo~6 dost~~ zamkną~ o 2 mie$iące 

iierownlk . Kotlarni !-.et.ej tow. I wczefoiej. • 

Ze zdziwieniem więc pati:zymy 
na w~·razaJ<!C<J -.; zburzenie t \\'l\TZ 
tow. Kru;;zewf'kiej. 

memej!. Tego wi:iz.1st!dego d'oftonał 
majster ob. ~'uks, syn znanego ra­
cjonalizatora w PZPB Nr. 4. Nieste 
ty, ~yn nil' posr:cdl śladami ojca, ani 
wielu !nn)'t;h, offart1ych majstrów 
pra<:uj~cych w na.'1.:Vm p1'zcmyśle. 1 
tak zaczęło się moje uttalJlenie.. W 
żaden spośób ni mog1am wyprodu 
kowac hależne.i iloficl prz~flzy. Z 
poc?.ą.tku nie zorientowałam się, co 
było tego przycz ·n:,i, pon!ewaz moja 
prządka zmianbwa bawiła na urlopie, 
u ja pracowałam z t . zw. rezerwą. 
Myślalam więc.!. że ona, juko :;łabo 
wykwalifikowana, powoduje te bra 
ki. Kiedy jednak poprosl!atn zast<:P 
cę kiernwnlka wzędzalni tow. !szcza 
ku. abv ~kotHrolnWał. co slano t 

pracy, slwiei•dzll un ku moJemu prŻ.rczyn~ sin boj W}'dajno:~cl ml!j Na łez· y podn·1es' c' f rekwenc1·ę na kurs1·e. Nr 7 
ldtnniehiu. że kolo przy mast.ynJe 

- - Wyobrafrie ~obie, myślalum robi o .!OO óbrulciw mlliej ni~ mtle- J d ·1 · j · h I h t t d k · b - ) 1 
e nym z nai ep1e prac:uiącyc i<.nyc z ema em ys usiac . 

l·uż. źe nie do r;:yrnam sw go mbo- 7.y. W .ialti sno o > Wlt;c mog am wy • 
kursu\'! szkolenlu Ideologicznego przy Sposród słuchaczy zasługują na wy 

:ir.zun a. Bvl taki okrc:' czasu. że robl<'.~ flormt;'' 
· · ·1 Ni J>Zl>B w Rudzi~ Pabianickiej jest kurs ró~nienie: tow. tow. Kwiatkowski, 

zwqt~1lłnm ntn\·et W sv:c i:1 }'· e Tow. Lzczak }Jolen nutychm!a.'t 
t""'l· .;e 'e 11 ' "' ' !'""'''!·•11' ' \" ·1· Wyd1,iału Ruchu i \\'ykończal nl. U- Sr. 1:mczak. Ingłik, Czarnecki i , liclt-J' ,o. r. l1I > ) • 1·"'' ""'"" a • :s ~ ' ma.lstrowi Ful{SO i. by m1prawił • 
ba;;;:.· ]Jrodukc\•.ine.i. ale Jm pro.otu. bhid i zułożvł koło vla"ściwe. F'uk;: ct~sttiicy tPgo kurqu zrozun1it>li, ze nowski. 
is.le uczennlca. nie lwlnm w ·tanie pokręcił . ię · pn;,v masz niC'. założył lylko lt•n jest świadomym członkiem iPco gorzej prz~dstawia się spra-
~vyrobi(~ natvet lOO proc. Co ja sił; nowC' koio. My!ilalam \'it;c, że terał.. pkt· k t I ! b" · I \"a słuchaczek kursu Nr 7. W'•dai·e 
nmnartwilam. nawP.t napłakałam! \VSZ' 'stko µó.1' cllie do.brze. Ale gdzie ur u, · to sil e pog ~ ia swe Wid< o- ' , 
I, · · • b t· dobt · e 1n 1· J nw~ci h.leologicz1w. toteż frnkwenc..,. się, że organizacja partyi'na vr v; y-rzeeie.i; Z!l\>;:1.e l'O o •1 ·z lum! Hwały s(e nici. pąknly i OWIJU ,~ 
nla, a #h1 nagle zac1.ęlo się co~ p!\uC. ły się na cylindry, na v.rułeczkttch na kursie ćlochotlzi często do 90 pro- koilc:.:ulnl za mało dba o podniesienie 

'fo\\'. Krttszewska opowiada nlltn tworzyły si~ z przędzy t. Z\\". „bara ~·ent. dyscypliny partyjnej wśród kobicl 1 

dol.ładnie, jak to·następowało. Na ny". Jc?nym .słowem, robota w d!"- o tym, że kurs w zupełności c;p~ł- stąd niska frekwencja na tym ku1sie. 
jej maszynach wprowadzono zmia Iszym ciągu nie. et.la.. I znów _..me nla swe zatlan!e świadczy duża ilość K. Markiewicz 
nę numeracji przędzy z Nr. 40 na mogłam wyro.bu': meJ bazy prouuic I . ' . 
28. Trzeba było wl~c zmienić rów- cyjnej. Ale w tym czasie powróciła towarzyszy, bwrących udział w wy- kore:;pondent fabryczny „Głosu" 
nież kolo, odpowiednie do tej no- moja prządka zmianowa. Ucieszy- cżerpującycli, iywycb .i zn.wsze Z\rią- a PZPB w Rud.zie Pabianickiej 
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W 32 rocznicę powstania Armii Radzieckie i 
Bezprzykładne bohaterstwo komsomołek 
Nataszy Kowszowej i Marii Poliwanow 

Polska. młodzież akademicka jednoczy szeregi 
-----z A M p wzmocni swą organizację ·i gotowość bojową 

1 W dniu %1 bm. 'edbyly idę w Wanza.wle obrady Plenum wani.u CBłej młodrt.dety etud.enckiej 
na pełnow~ rudO'"l Jntell­
genc;ję. Te wil.elncie ud.aoia nie mo­
gą być wykonane linec%fU., jak tY'lkO 
w zacięte-j 1 \ld)Ol"aeywed walce z 
r~mł r~. aJ.e nie '1ilikwi­
dowanycłl jeerzcre sił k~italistycz­
nych. Aby sproortać zada.n.dom. posta 
wionym przed ZA-MP pr:rez Polskę 
Ludową, uchwała załeca podnieść 
gotow'Ość bojową organizacji przez 
podniesienie uśwtadomienia ma$ 

culonkowskich, pod~ie poZ'io­
mu s'Lkolen.ia i koirzys.tanie w co­
dalienin.ej !Pl'acY z przebogat~h ttó­
del nauki radzieokiej. 

KoL TAB.UN BASU 
~el młodrzlriy błndal!ktej 

l~;r~:r li'lt M~ 
(11~ ~ ~ 
~,f"~,., ~ 

z.n. Gł. ZA.MP. Po zacaiJenla obrad sebranl Pł'ZYjęld Jei]nogto6nle 
~ • ·poaidrOIWieniaml dla ~fob orga.nizacjl. siu· 
d-.clddt w knJMili ko'lonla.lnycb. półkolonialnych i zależnych 
s okaia,Jl przypada-Jącego w dnłu obrad Dnda Solida;mości z Mło­
dsleą Krajów Kęl~alnych. Uehwa.łę „o podniesieniu ptow<>Ścl 
bojowej I W7.lllocn1enlu orga nlzacJI ZAMP" ęr'a.z p;ro.fekt 0 utw'>· 
nenlu jednolitej organizac•ji studenckiej w Polsce 7irefttował 
przew~leZl\CY ZG ZA~ kol. Wróblewski. Zebrani orey,kli 
r6wnler1 uchwałę w sprawie Ka.tolirkiego Uniwersytetu w Lubli­
nie, oram uchwałę solidaryzującą się z postanowieniami l\Ilędzy­
n•odowego Zwiąmku Studentów o zerwai1iu stosunków z kic· 
rownlctwem sekcji studenckiej titowskiej organizacji młodzieio· 
weJ - Omladlny. 

lm1ona tych dwóch bohate-
rek zna dziś i czci cala mło-

komsomołka szybko opanowała 

umiejętność słutby żołnierskiej, 

i wkrótce 'już znalazła się na 
froncie. 

~ ~. GO-' 
Bradom z ·Polski walczącym o po­
kóJ pazdrow!enia pl'!l.e\łYła w lmte­
n.łu młodzie<ły Ind.il Tarnn Ba.Sil 

p mydęta 11: oklł'Lji Dnda Solidarno-
ści :r; Mlodrz.ieżą Krajów Koloo.iał 

nych ire7JOluoja stv.>ierdza m. 1n„ że 
demolm'atYttmi studenci polscy w 
pel:n.l !oilidaryzują si~ z młodzieżą 
klrajów koloo.fal;nych w walce o wy­
zwOtlenłe narodowe i o pok0j piro­
wa~j pod szta·ndanmi SF'MD i 
MZS. 

Dzień Międzynarodawej Solidarności 
z młodzieżą krajów kolonialnych 

Prezydium Akademii, która odb-sła sie w lodzi 
21 lutego r. b. 

ZMP-owcy z Llćeiłrn Rolniczego w Czarnocinie 
w spół pracują z gminami i gromadami 

Liceum Rolnicze w Cza.rnocłnie ograniczaj, się jedynie do zapd­
znane jest w okolicy z tego, ~e jogo nieft czysto zawodowych. Kilka dni 
ucmiowie nie ograniczaj, się w temu zorga.nizowan.i została. przez 
swej działaln<>Śei jedynie do własnej Zarząd Szkolny akcja, która zmob1· 
szkoły i pól doświa.dczaleych. W ?'&• lizowała. całlł organizację ZM?-ovr­
mach zakreślonych przez organizat ską.. Przed uc:r.niami stanęło za.danie 
cję szkolną ZMP prac, współdziałajlł wzięcia udziału w masowej akeji 
oni z młodzieżą innych pobliskich zbiórki zaliezki na podatek 
kół oraz utrzymują ścisłą łąc1,n,)ŚĆ gruntowy i FOR. ZMP-owcy z Czar 
z położonymi wokół Czarnocina. gro nocina do11.konale rozumiejlł, czym 
madami. W czasie takich !lpołe•!Z- jest dla państwa uiszczony w termi­
nych prac również sami uczni.owie n,ie podatek. Dlatego też ZMP-ow· 
zyskują bardzo wiele. Zap<>7.nai:1 oni skie „trójki", po porozumieniu ,111 11 

okolicznych chłopów z nowymi sp,.- władzami gminnymi, wyruszyły s 
sobami gospodarki rolnej', o kt'i>:yclt ośrodka we wszystkich kierunkach. 
dowiedzieli się w szkole, służi& im ra Wyruszyły i spełniły swe zadanie. 
dą i wskazówkami, ale zarazem. ::na Społecz,na i obywatelska ś,,·iado-
.ią sposobność poznania różnego ro- mość chłopów i równie społecr.:B po 
clzaju pomysłów i innowacji, s.toso- dej~ie wychowanków Ośrodka. Szko 
-rran:-ch przez gospodarzy i wyciąga. lenia Rolniczego S!)rawiły, że Vi•io­
nie korzystnych dla. siebie nauk. senną. zaliczkę podatku gruntoweg„ 

Jak już zaznaczyliśmy, ZMP-owey i FO.R wpłacono w znacznej części 
z Ciarnocina. w swych pracach nie przed terminem. 

ZHP - mlodszv.m · bJatem · ZMP 
Wielokrotnie na odpraw;lch Zarzą­

du Szkolnego ZMP w naszej szkole 
drużynowa, kol. Wojnarowska, ape­
lowała o pomoc dla drużyny harcer· 
ski ej'. 

Zazwrczaj potakiwaliśmy głowami 
na znak, że zgadzamy się· z jej stano­
wiskienł' i na tym się kończyło. Pod 
tym względem Zarząd Szkolny spał. 

Ale 6w !en skończył e:ę .Postano­
wiono przystąpić do energicznej pra­
cy na tereni·e harcerstwa, pomóc w 
miarę możliwości młodej jeszcze dru­
żynie. 

Małe harcerki lubią pracę społecz· 
ną. Pomagają w nauce najmłodszym 
kolefankom i kolegom z 1 i 2 oddzia· 
łu, zapoznają ich przy pomocy włas· 
noręcznie wykonanych wykresów i 
ilustracji z podstawowymi zało:tenia­
mi Planu Sześcioletniego. 

Harcerki dbają o estetycny wyglę.d 
na.seycb. korytarzy azkolnyeh, o eey. 
1toś6 umywalni. 

J eanak nasze harcerki maj" teł 
kłopoty. I włafoi• aktyw szkolny 
Z MP przychodzi im s pomociP, przy 
ich usuwwiu. Drubna aie posiada 

własnej Izby. - Zarze.d Szkolny 
ZMP postanowił więc na zbiórki i 
odprawy drużyny udzielać własnego 
lokalu. 
Małe harcerki z klas czwartych 

i piątych odnoszą się do swych star­
szych kolegów-ZMP-owców z zaufa· 
niem ; śmiafo mówią o swych potrze­
bach, o braka.cli w pracy i zamierze· 
niach. Mówią o tym, bo wiedze.1 fe 
pomożemy im przy wykonywaniu tych 
planów. 
:Również na. polu ;iracy Awietlieo. 

wej ZMP-owcy śpiesze. haraerkom z 
pomocą. Uczą je piosenek młodzieżo 
wych, rewolucyjnych. Organizują ga­
wędy o Towa.rzyszu Stalinie, o Pla­
nie Sześcioletnim i inne. 

Zmienił się równiet w dutym sto­
pniu stosunek poszczególnych ZMP· 
owców do harcerek i odwrotnie. Nie· 
którzy z nas przestali patrzeć „z: 
góry" na swe młodsze koletanki. 

Obecnie śmiało można powied:r:ieć, 
te ZMP .owcy z III Pai1stwowego 
Gimnazjum i Lieeum dobrze rozumie­
il\ swe zadwa w harcerstwie. 

Stui1ław Mile 
\oreepondent. „Trybun;r" 

s IlI Gimn. 
• I 

Następnie przewodniczący ZG 
ZAMP kol. Wróblewski wygłosił 
wyczerpu,jący referat w którym po­
za omówieniem osiągnięć i zadań 
stojących przed organizac.ią, zrefe­
rował prnjekt prrLyjętej l)rzez ze­
branych jednomyślnej uchwały „o 
podniesieniu gotowości bojowej 1 
wzmoonieniu O'I'ganizac.Ji ZAMP". 
P\tv.JeW'ld'llje ona m. In. wystąpienie 
na Radzie Federacji Polskich Orga­
nifllacjt Studenckich z wni.ookiem o 
u17Woxzenie ~la Studentów 
Polskich - masowej i jednolitej or­
ganizacji. sk'Ulpiają~j naj$ziersze ma 
sy studenckie. 

Zebrani ipr.zyjęli również jedno­
głośnie uchwalę w ®rawie Ka­

tolickiego Uilliweirsytetu w Lublinie. 
Pllenum ZG ZAMP domaga się na­
tychmiastowego zailega,lirz:owania or­
ganizacji ZAMIP na terenie KUL i 
zaiprz.est~a seykanowania jej drzia­
łalności. 

W crz.asie obrad pri.Ydęto j)OIŁa tym 
uchwałę solidarywu,1ąoą się z po­
s.tanowi.eniem MiędeynarodC1WegO 
Związku Studentów, 17Jl'YWiljl\eym 
s.tO&llllki rz; kierowindotwem seko]i stu 
denokiej titoW'Slkiej organll.aoji mło· 
dt1:.lerbo!wej - tzw. ()m[.adiny. U chwMa ftwierdu. poiza tym, te W czasie ożywionej d)"$k11.I9ji, krt.6-

zadainlem ZAMJP-u w realimcjli ra przecią.ginęl• się do późnych 
Pflaniu &-J.etniego jel!1t jak najseyb- godrz.in wiecromych, 33 mówców po 
&e praygotowanie wyksmtałoonych i tuS7J6lo najwaiżn.i.ejsrie zadanie. sto­
uświ.e.domionych poil:!ltycznrie fadlow 3"~ w obecnym oknsie pned 
ołYw oraz "fl!lp6Mz1ałande w wycho-1 ZAMP. 

dzież radziecka. Dziewczęta te 
swymi heroicznymi czynami za 
pisały się w historii Związku 

Radzieckiego, który w pamię­
tnych latach Wojny Wyzwoleń­
czej nie szczędził krwi w nieu­
giętej walce ze śmiertelnym 

wrogiem ludzkości, hitlerowskim 
faszyzmem. 

Natasza Kowszowa ju:l: od 
dzieciństwa marzyła o tym, a­
ł>y wstąpić do Instytutu Lotnt­
czego. Wybuch wojny udare­
mnll jej plany. Gdy hordy hitle 
rówskie zaatakowały Związek 
Radziecki, Natasza znalazła się 
w piei:wszych szeregach ochoml 
ków Armłl Radzieckiej. Dzielna 

i chłopska 
qarnie !iię do nauki 

Co mówią ankiety kandydatów n' Kur1 Przy1otowawczy 

Młodzież robotnicza 

Po ru pllłłT odbywa llę akcja werbankowa młoclsleły robołlllcze) I 
chłopsk'8J 11& Kuny Przygotowawcze do wył11ych 11c:zeln1. 
Leły pnecl nami pllk poda6 l ankiet, które napłynęły do Zarqdu 

Wofew6dzldeqo ZMP 1 terenu powiatu Jód1klego. 

Niewiele rómlą się 1mi~diy aobl\ brym. Je1tem c:synaym członkiem 
poszczególne podania. ankiety, zalącz sespołu dobrego csytanla. Ko-
nJkl Treść ich jest na ogół pudobna. nystam 1 gromadzkie) blblloteld. 
Wyr.tają one najgłębrz:e myśli., pra- Moje pragnienie - to nczy6 1lę 
gnienia, dążenia kh autorów. I choć dalej„." 
w rM:ny 1posób - wszystkie mćwii\ W tych kilku słowach kolegi Sta-
o tym sa~ym. wianego mieści 1141 bardzo wiele. 

Oto ankie kolegi ze wsi Leśne 2 hektary I 7-05obowa rodzina wdo-
Odpadkl w gminie Brujce. Nie do· wy, egzamin nadzwyczajny, do któ­
tarła jeszcze do Leśnych Odpadków rego trzeba było dojść clężklł I mo­
nasza organizacja., lecz dotarła tam zolną drogą samokształcenia, to gło­
wieść, że dzieci biednych chłopów śne i uważne czytanie kslątek w gro 
po ukończeniu nkoły powszechnej madzkiej bibliotece oraz gorące pra­
mogą i~ na uniwersytet, mogą w gnienie dalszej nauki - to przecież 
przyszłości zostać lekarzami, inżynle- bardzo znamienne dla wielu, wielu 
rami, nauczycielami. O tym właśnie synów chłopskich. 
dowiedział się kolega Jerzy Stawia- Pn:ed wojną, przy n:ądach obszar­
ny, który między innymi pisze w nlczo-kapitallstycznych nie mógłby 
swym podaniu: Jurek Stawiany marzy~ o pójściu na 

„Jestem synem chłopa.. Ojdec Uniwersytet. Jak można było wtedy 
mój Już nie żyje, a matka 1ua obok siebie zestawić takie pojęcia: 
swym 2-hektarowym gospodar- Leśne Odpadk.J, syn 2-hektarow~o 
stwie utrzymuje rodzinę, składa· chłopa I Uniwersytet! 
jącll 1lę 1 7 osób. W 1eszłym ro· Dziś wyraz: „Uniwenytef' wypo­
ku złożyłem egzamin nadzwyczaj władają prości ludzie, a czatem na.­
ny w zakresie Publicznej Szkoły wet niepiśmienni chłopi. Wiedzą on! 
Podstawowej 1 wynlklem do- bowiem, że tam, w robotniczej Łodzi, 

... „ ... „„ ..... „ .. „ ................. „ •....• „ ••• „ .... „ .... „„ .•.... „ ... „„ ............ „. 

Czynem· dokumentujemy 
swe uświadomienie i ofiarność 

ZMP-owcy odpowiadają na apel górnika Markiewki 
Apel tow. Marklewki został z za * • * 

palem podchwycony przez mło- W tych dniach do sekretariatu 
dzież robotniczej Łodzi. Ciągle na- ZMP . przy Łódzkich Zakładach 
pływające zobowiązania długofalowe Przemysłu Odzieżowego Nr. 4 zgło 
świadczą o jej uświadomieniu i o- siły się koleżanki Mirosława Toma­
fiarności. szewska i Eleżbieta Łobaza, które 
Młodzi robotnicy łódzcy nie chcą w imieniu młodzieżowej brygady 

pozostać w tyle za starszymi towa- produkcyjnej złożyły następuJące 
rzyszarni pracy. Dowodem tego jest zobowiązanie: 
podjęte zobowiązanie i równoczes- „My, młodzieżowa brygada pro 
ne wezwanie, skierowane do star- dukcyjna kol. MirosłaWY Toma· 
szych robotników przez kol. Pietrza szewskiej zatrudniona. na Odzla 
ka z: PZPDz lm. E. Plater. le krojownia. odzieżowa., odpo-

„Ja, Pietrzak Eugeniusz wraz wiadając na. apel tow. Markiew-
ze swoim zespołem młodzieto· kl zobowiązujemy się podnieśó 
wym - brzmi zobowiązanie - wydajnoś6 produkcji pod wzglę-

w 1~ach wykładowych Uniwersyte­
tu zaaiądzi• kh ayu - wczoraj pa-
1tuch lub parobek u bogacsa, jutro 
otocżony opieklł Państwa Ludowego 
student wyższej uczelni, . DOW!' Inte­
ligent polski. 

Przerzucamy dalej ankiety. 
T~deun Dubala, 1yn chłopa, posia­

dającego 4 hektary we wsi Wola Ry­
ltowa, pisze: 

„Chclł s całych all pracować 
dla Pol1lti Ludowej, jako lekarz lub 
nauczyciel". I ,;nów obok podania -
załą<;i:nik. Dowiadujemy się, że kol. 
Dubala złożył nadzwyczajny egza­
min z zakresu Szkoły Podstawo~ej, 
że zdobywał wiedzę przez samokształ 
cenie. 
Wśród przyszłych kadr inteligencji 

ludowej nlesabraknie 1 kobiet. Wiesia 
wa Głowacka ze wsi Huta Wiskicka 
pisze, te chce być lekarzem. ZMP­
ówka łl:oL Maria Łopian. robotnica z 
Państwowych Zakładów Przemysłu 
Dziewiarskiego w Aleksandrowie pi· 
sze, ·te pragnie pogłębić swe wiado­
mo~et. aby lepiej l , pożyteczniej pra· 
cować dla kraju. Z :r;&łączonego świa­
dectwa ukończenia Szkoły Przysposo 
bienia Przemysłowego wynika, że ta 
celująca uczennica na pewno pokona 
wnystkie trudności w nauce l równie 
pomyślnie ukończy Kurs Przygoto­
wawczy. 

Ankiet je6t więcej„. Dnżo jest ta­
kich młodych chłopców I dziewcząt, 
jak Jurek Stawiany, Tadek Kubala, 
Wiesia Głowacka i Maria Łopian. 
Znajduje się już również wielu mło­
dych robotników i chłopów na wyż­
szych uczelniach, lecz z każdym ro­
kiem będzie ich coraz więcej. 

Fabryki, huty, laboratoria, szko 
ły, szpitale, uspołecmlone gospo 
darstwa rolne oraz dziesiątki. set 
kl nowych sakładów l Instytucji, 
które powstaną w Planie 6-let­
nim, czekają na synów robotni· 
czych l chłopskJch. Trzeba się 
tylko uczyć wytrwale 1 z zapa­
łem, by całą swą, wiedzę t siły 
poświęcić wspólnej Wielkiej 
Sprawie. 

Oracz 

„Możesz być spokojna, 'dro­
ga mateczko, pisze w liście do 
domu, że córka Twoja ·będzie 
walczyła do ostatniego tchu, do 
ostatniej kropli krwi". 
Słowa te nie zostały rzuco­

ne na wiatr! Na przedpolach 
Moskwy toczy się zażarta wal­
ka. Natasza wraz ze swą przy­
jaciółką, Marią Poliwanow, 
jako strzelcy wyborowi osłania 

ją przegrupowujący się oddział. 

Hitlerowcy zwartym pierście­

niem otaczają bohaterskie 
dziewczęta. Amunicji pozostało 

już niewiele. Jeszcze kilka 
strzałów l koniec. Dziewczęta 

obwil\ZUJI\ się 1ranatami l lin.'9 
rzucając się na otaczaJitcy ich 
pierścień napastników. 
Niezwykłe bohaterstwo 20-le 

tnich komsomołek zostało ucz­
czone przes Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR, które przy­
mało im pośmiertnie tytuł Bo­
haterów Związku Radzieckie­
go. 

t~~ KRON/Ki)~ 
Z dniem 15 lutego prZ'"''~";ono dl) 

wyborów nowych wład:r; organizacyj~ 
nych. Na kołach, po przeprowadzeniu 
zebrań przedwyborczych, poświęco­
nych wyczerpującemu omówieniu zna 
czenia i roll tegorocznych wyborów, 
rozpoczęła się właściwa akcja wy. 
borcza. Zebrania wyborcze odbyły się 
na kilku kołach. ·A oto charaktery· 
styczne momenty z przebiegu tych z:e 
brań: 

- Członkowie kola ZMP przy Do­
mu Chłopców wykazali czujną troskę 
o właściwe oddziaływanie na mło· 
dzte:!: niezorganizowaną i należvte zro 
zumienie obowiązków zetempowca w 
szkole. Podcza! dyskusji dużo miej· 
sca poświęcono sprawie nauki i samo 
pomocy koleżeńskiej. 

- Kolo ZMP przy Warszawskich 
Zakładach Urządzeń Przemysłowych 
na zebraniu wyborczym gruntownie 
rozpatrzyło swe dotychczasowe pra· 
ce i zakreśliło konkretne zadania na 
odcinku produkcyjnym. Postanowio­
n? objąć współzawodnictwem wszyst 
kich zetempowców oraz wzmocnić dy 
scyplinę pracy wśród członków koła. 

- Koło przy PZPP Nr 3, oddział 2, 
prowadzące dotąd słabą działalność, 
potramo należycie ocenić swą pracę 
i postanawia na nowym etapie skupić 
wysiłki całej młodzieży dla wydat­
niejszej pracy zarówno na odcinku 
zawodvwym, jak i organizacyjnym. 

* • * 
O_dbvt.e eliminacje dzielnicowe ogól 

nołodzk1ego konkursu recytatorskie­
g~ wykazują duży udział uczestni· 
kow. Konkurs zainteresował również 
starsze społeczeństwo, czego dowio­
dła li.cznie zebrana publiczność w 
TZPB 1m. J. Stalina i Dzielnicy Gór· 
nej. 

odpowladając na apel tow. Wik- dem ja.kości l ilości do ko6ca br. 
tora. Markicwkl, podejmuję zobo 0 3 proc. N k d wiązanie długofalowe na. prze- Jednocześnie zobowlą:mJemy asi orespon enci piszą 
ciąg trzech miesięcy, t. j. od się podnieś6 dyscyplinę pracy, 

::~z~.ś~:~ d:o::~::z·n~:s:i:„p10!~ zlikwidować spóźnienia 1 
nieo·j O pracy w·1eczorowe1· S1koly Po1·11yczne1· 

nieść w tym okresie wyda.jnośó ~ec~:!cl :P::::y, ::zy";;f::~; . . , ': . · 
produkcji ze 132 n11. 1s1 proc. nasz marsz do socjalizmu. na Dz1eln1cy Srodm1e1skie·1-leweJ· 
Zespól nasz wzywa. do podjęcia . ~ Wzywamy równiez inne bryga. D · .. „ 'd . , . L . I , 
długofalowego zobowiązania do dv młodzieżowe z naszych za kła zie '!'nca „ro miescie . • ewa n_ie szczegołowo z p'l"ogramem, ustalili i 
tyc11czasoWY najlepszy zespół na dó. ł ter ł j ........ zt. prowadziła dotąd szkolenia. w sprisob my godziny wykładów wyJ'aśni!iśmy 

h kl d
. t Ed „~ w z enu ca e ,.,..,.. • nalez'yty z~Z""'C . . b" k' ' szyc za a ow ow. war.- aby wstępowały w nasze śla.c1y, _ . - ~. '"', zaJ po pierw~z:<;lY' S? .1.e wsze! ·1e w~tpliwości i przystą 

Szymczaka.". d :I; t 'b · . okresie pracy 1lośc słuchaczy za,trn- I p1hsmy do nauki Wykłady odbywa 
Z tych samych zakładów zespoły '

1 
Yd w en tsposo 

1 
przykczjynimy szająco malała, wykładowcy tracili ją się regularnie ·poprzedzane każdo 

ł d 
. . k l k l T S s ę o ugrun owan a po o u Ma swo" z•pał a km· k n'c ył „ . , ' 

m o z1ezowe o. o . eresy ą- świecie 1 przyśpieszymy wykona J „ , s o z SWOJ zy. razo,~o P.rasowką.. Cieka)Vie .i .Prz~-
siadek, Bronisławy Bartkowsk1eJ, nie Planu 6 • letnleio" wot. . . stępme UJęte wykłady spraw1aJą, ze 
Mieczysława Kępy, zobowiązują ·· • Przyznam się, ze gdy usłyszałam nawet zawiłe określenia. z zakresu 
się podnieść swoją produkcję od Należy dodać, te jest to pierwsza o org~ni%0wa?-iu W~eczorowej _S~ko· ekonomii politycznej stają się łatwe 
1. II. do dnia 30. IV. 1950 r. u 3 proc. brygada w naszych zakładach, któ ły PohtyczneJ pomyslałam, że ' ty;n do przysl"ojenia 

Zespól kol. Teresy Sąsiadek pod ra przyjęła długofalowe zobowiąza- · rnem skończy się na dobrych zamia Czu'emy · k · k źd . · 
nosząc sw• baz• produkcyJ·ną ze nie i trzeba podkreś'\ć, że właśnie rach ale już wstępna kwalifikacja. . J .' Ja po a . . Y!'l, _zaJęclu „ .,. ' . . staJemy się coraz bardzieJ sw1adon17 
'120 na 123 proc. podkreśla w swo- młodzież pierwsza odpowiedziała wykazała, ze , u~zestmcy • pragną mi aktywistami organiza •· 
im zobowiązaniu, że zwiększy nie- na apel tow. Markiewki, dając tym szczerze zabrac !!lt do nauki. Rozpo CJl. 
~lko ilość produkclt ale i podnle samym wyraz niezłomn.t woli eu- częto prace. Na pierwszym org'lłniza. W. Kleczewska 
sie jej jakość. łdowania socjalizmu. eyjn,-m zebraniu zal)ozaa.liśm;r f.ie ~ 
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ZE SPORTIJ Z olcozfl powstania Q. K. K. F. 

Piłkarze warszawscy 
wzywajĄ 

do wspólzawodnict"a Piękny d ut~ sportowy 
t t d P h T t Z okazji powołania do iyc:la owarzyszy egorocznym za WO om o UC ar a r Głównego Komitetu Kultury Pl· 

1.ycznej - ZarZ\d WOZPN 11fyJlal 419 

Tegoroczne ro~!~zyn~~ 
GKKF telegram następującej treśd: . 

wody narciarskie o Puchar Tatr -
DWUMETROWY WEKSEL TRAGICZNA SM!lERC stały się wspaniałą manifestacją 

prestiżowych zawodów kole:te:d­
skość zawodników pomagających 
sobie wspólnie nie tylko na ciężkich 
tl'asach biegowych, ale i wypoży­
czających sobie nawet smary, któ­
rycb tajemnice do tej pory tak by 
ły zazdrośnie strzeżone przez wszyst 
kich narciarzy. 

Piękny ten duch sportowy towa 
rzyszący zawodom o Puchar Tatr 
napawa nie tylko wielką radością, 
ale i zarazem dumą, że w tak sto­
sunkowo krótkim czasie udało nam 
się stworzyć no-w-y typ sportowca, o 
którym tak dawno marzyliśmy. 

„Zarząd Wanz11wskiego Okręgowtl 
go Związku Piłki Nożnej w lmienłt 
zawodników l działaczy Okręgu War 
szawskiego wita 'I radością powsta­
nie GlównPgo Komitetu Kultury Ff· 
zycznej - kierownika w realizo1uni11 

W Wa:rszaiwie za:protestowany w­
~~ał weksel, który „bije ws;z.ystkle 
r kordy". Weksel opiewa na 25 11.ło­
tvch i żaopatrzony jest w 58 żyr i 
t.v!e.ż pieczę<:i firmowych. DlugJ~ć 
weksla ·wynosi dwa metry, 

GRO:l.BA STRAJKU 
W ELKKTROWNI 
W ARSZA. WSKIEJ 

Pracm-v-n.:.cy ElekJt,rowhi Wan;zaw 
~.:{;ej p.roklamowali strajk n'a dcz!eń 
24 lutego - o ile w ciągu dnia nie 
otr:z~·mają IPOZytyv.mej odpowledii 
na swe żądania. 

KRWAWA EKSMISJA 
SUBLOKATORA 

N_,iejaki Narwrocki, zamieszkały w 
C'harakte.rze sublokatora u ni~jakiej 
Kozłowckiej (Franois.zkańsk"a 66) zo-

. >t::ił ,.w bestials.ki S'PQSÓb porżnięty 
nożem, ponieważ... ani nie płacił ko­
mQrnego, ani nie zamie·rzal się wy­
prowadzić". 

~_..,~~~~~~~-~-

BEZROBOTNEJ :niędzynarodowej solidarności i bra 
Be!zu:obotne - Zuzanna Walaz.a- terskich więzów łączących wszyst· 

kawska i Maria Olsze\\"5ka - udały kich sportowców krajów demokra­
się do lasu skopi~zyńskiego pod Ka cji ludowej. w czym tkwią przyczy 
lis:rem - ceilem zebrania odrobiny ny tego budującego faktu? . 
chrusht na opał. BeZJrobotne zo~tały Zawodom T t. ń k' j Ł 
2atrzymane :Przez gajowego Golcza, .· .· w a rza s ie o~mi 
który je skatował siln:e a następ- cy prz;-, 5"·ieca n~wy duch 5J?Oito- j' 

nie poezął do nich strzelać z rewo1- wy - dt:ch, 0 ktor~·m być moze .ma 
weru. Walczakowa padła tf"_ioem na lr~ył tworca nowoczesnych ol~~­
miejscu - Olsze. 'A"Ska została śmier piad. ale który zost~ł całkow1c1~ 
telnie ranna. zd.<:generowany w _pansb.vach ka~J1 

Na wieść o krwawym czynie oko- tau~tyczny~~· a kt~iry odrad7.a się 
licmi. wieśnia.cv usiłowali dokonać dopiero dz1s w panstwach demokra 
samosa.du nad ~.bro<ln!a·rzem czemu eji ludowej otaczających sport nie 
jctlnak· przesz.kod.ziła policj~ („G ło~ tylko pieczołowitą opieką materiał 
Poranny"). ną, ale również opieką ideologiczną 

REWOLUCJA 
W SAN DOl\llNGO 

W San Domingo wybuchła rewo­
luc}a. Pr&ydent VeJasąuez schronił 
si~ wraz z naijbliiszymi członkami 
nądu do gmachu poselstwa francu­
skiego, 

opartą na nowych :tnndamentach­
rundamentach moralności socjali 
8tycznej. 

W Czechosłowacji, Polsce, Rumu 
nii, na Węgrzech i w krajach ka­
pitalist, 'Cznych pod opieką robotni­
czych stowarzyszeń sportowych ro­
śnie nowy typ sportowca. Rośnie I 

A :~~!!~I" 
----------·ro1.wija się nowe współzawodnic­

two sportowe, dalekie od zbarbary 
zowanego „rekordomaństwa" ame­
rylrnllskiego, czy innych państw 

lrnpitalistycznych - 'npółzawodnic 
two w o;:iąganiu coraz do~konal­
szych wyników nie dla siebie, lecz 
ku chwale całego sportu demokra­
cji ludowej. 

„1Yiosna" - godz. 16, 18, 20 
BA.LTYK (Narutowicza 20) 

„Pustelnia. Parmeńska" II eexia. 
godz. 17, 19, 21 

B.\JKA (Franciszkańska 31) ,,Boga­
ta narzeczona" - godz. 18, 20. 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) - „Pro­
gram aktualnośd krajowych i r.a­
granicznych Nr 9" - godz, 11, l 2 
13, 16, 17, 18, 19; 20; 21 

PA:'o:~TWO\\. l TEATR 
im. STEFANA JARACZA 

(ul.Jaracza 27) 

Dziś, o godz. 19,15 sztuka. Leona 
Kruczkowskiego pt. „Odwety" w 
drugiej wersji. 

PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 3ł, tel. 181-:Jł) 

Ten wspólny, najwyższy cel przy 
świeca na każdym kroku wszyst­
kim ekipom startującym w zawo­
dach o Puchar Tatr. Stad zrodził 
się ten braterski stosunek łączący 
je na każdym niemal kroku, stąd 
ta niespotykana w historii wielkich 

(Kr.) 

Sport na • 
WSI radzieckiej 

Jedi:ym z najpopularniejszych sportów zimowych 
jest narciarstwo, które uprawia z zamiłowaniem 

przede wszystkim młodzież wsi radzieckich. Oto jeden 
z h:egów, których niezliczoną ilość notuje każda 

z wsi radzieckich. 

uchwał Biura Politycznego KC PZPR. 
nauczyciela 1 wychowawc~ zdrowego, 
silneg:i i politycznie świadomego 
sportowca - bojownika Socjalizmu i 
niezłomnego żołnierza w wake o po 
l.ói pod prz„woclem Zwią?ku Radziee--

1 kiego i Wielkiego Stalina". 
Jednocześnie zarrnd WOZP;\; dla 

uczczenia powstania ·GKKF podjął je-­
dnogłośnie w imieniu piłkarzy i dzia 
laczv Okręgu '\\'.ars:r.aws.kiego naste:· 
pujące zobowiązania: 

1. otoczvć szerszą opie~ ą_ _ ~~„.k.cfe 
piłkarskie :r.rzeszPń sportowvch · t 
LZS-ów, ze szczególnym uwzględni•· 
niem juniorów; 

2. drogą prelekcji I pogadanek 1'1!f 
czynić się do szerszego, niż dotych:• 
czas, propagowania osiągnięć i de>­
świadczei1 pr:zodującego w świed• 
sportu rad?ieckiego ora:i: do podnl• 
'ienia świ«domnści społecznej i po!t• 
tvc:znej piłkarzy Okręgu WarSHW• 
ski ego; 

3. wzmożoną opieką nad kadra:ml 
okręgu pobudzić przodujących piłka· 
rzy do współzawodnktwa w pracy 7.4 

wodowej, biorąc za przykład przodu­
jącego górnika Markiewkę; 

.(. poprzez koordynację pracy :i:a· 
rządu WOZPN z działalnością Partii, 
organizacji społecznych i sporto­
wych. przyczynić się do budowy ma­
sowego ruchu sportowego - rękojmi 
osiągnięć w walce o zdrowie i siły 
mas pracujących. 

HEL (Legi-:mów 2) dla młodzieży · 
„Pościg" - godz. 16, 18, 20 

MUZA (Pabianicka 178) - „Czarci 
żleb" - godz. 18, 20. 

O godz. 18 - „Brygada szlifierz.:t 
Karhana". 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
LUTNIA" 

Pięściarze radzieccy 

Warszawski Okręgowy ZwfązelCPI 
ki Nożnej W"lywa wszystkie Okręgo­
we Związki Piłki Nożnej do podjęcia 

Na obozie w Poznaniu I zrMlizowania odpowiednich zob~ 

Koszykarze nasi /~;:ś :1,::"::b;:;;~ ... rOLO)."JA (Piotrkowska 61) 
„Konstanty Zasłonow" 
godz. 17, 19, 21 

PI:.ZEDWIOśNlł"! (Żeromskiego 76) 
.. Konfrontacjav - godz. 17.30, 20. 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) 
„świat się śmieje" - god:z;. 18, 20 

RO:\L.\ (Rzgowska 84) „Cygański 
Tabor" - godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) ,,Szalony 
lotnik" - dla młodz. godz. 16; se 
anse normalne godz. 18, 20. 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Su­
mienie" - godz. 18, 20. 

~WIT (Bałucki Rynek 2) „Zwariowa 
ne lotnisko" - godz. 18, 20. 

'II~CZA (Piotrkowska 108) „Kon-
~t:rnty Zaslonow" - godz. 16.30, 
1s:rn, 20.30. 

T.~ TRY (Sienkiewicza 40) ,,u!ltatni 
)fohikanm" -·godz. 16, 18, 20 

WJSŁA (Daszyńskiego 1) 
,.Burza nad Azją" - godz, 17, 19, 
~1. 

WLóKNIARZ (Pr6chr.ika 16) 
„:Niebezpieczeństwo śmierci" 

J<"Odz. 16,30; 18,30; 20,30 
\YÓL.NOM (Napiórkowskiego 16) -

„Burza nad Azją." - godz. ·1 H. 18. 
.20. 

ZACHĘTA (Zgierska 26)' 
,,Rajnis" - godz. 18, 20. 

(ul. Piotrkowska 243) 
Piątek, 24 lutego o godz. 19,15 

„Królowa przedmieścia". 
Udział bierze eały ze~pół arystycz 

ny. Chór. - Balet. Orkiestra. 
Bilety do nabycia w kasie teatru od 
godz. 10 do 13 i od 17. 

PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
PINOKIO" 

(t.ódź, Na~rot 27, tel. 135-74) 
Piątek dnia 24 lutego 1950 roku 

o godz. 9.30 widowisko dla szkół pt. 
,,Hi~toria cał" o J-iehi„~kir,h miirdn-
łnrh". · 

PA~'STWOWY 
TEATR LALEK „ARLEKIN" 
(Piotrkowska 152, tel. 258-99) 

Piątek, 24 lutego <> godz. 17,15 
1\'idowisko pt. „Zlota rybka.". 

Kaa czynna od godi:. 10. 

TEATR „OSA" 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 

Dziś nieczynny. 

PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSKI 
(Łódź, Jaracza 2) 

Teatr nieczynny z powodu wyjaz­
d u do Warszawy ze sztuką ,,Mój 
Syn". Premiera dnia 4 marca. 

„ .............. „ ..... „ ... „ ........ „ •...... „ ..... „ .......................................... „ 

Co usly~zymy przez radio 
11,57 Sygnał czasu i hejnał z Wie I doW?,ików pracy. 17~45. „Nasz. ko~t 

z,· Mariackiej. 12,04 DZIENNIK PO kurs . 18,00 „Z kra;u 1 ze św1ata . 
l~CDi 'IO'\VY 01>az p1·zegl. prasy stoi. 18,15 „Melodie świata"; 18,40 Wsze­
l:!,25 PRZERWA. 13,20 (L) Chwila chnica Radiow~. 19.00 K,_on.cert sym!, 
muzyki z płyt. 13,25 Program dnia. 20,00 DZIENNIK '\\ IECZORNl. 
I:{ 30 Muzyka. rozrywkowa. U,00 20,40 Reportaż z międzynarod. za­
fl~diokronika. ::4 15 (L) Komunikaty wodów narciarskich „O Puchar 
1 l 20 (Ł) M~zyka poważna z płyt. Tati"'. 20,55 Muzyka z płyt. 21.00 
14'.55 Muzyka z płyt. 15.00 Sprawy „Pamięci Franciszka Halasa" aud. 
morskie. 1~.10 „U naszych kolegów poetycka. 21,20 l\Iuz_yka N~rodów 
•.v Czechosłowacji" 15.30 Audycja fi ZSRR, 22.00 (L) Feheton filmowy 
latelistyczna. d1a świet.I. dziccięc. pt. ,,Burza nad Azją". 22,10 (Ł) 
J:J.50 Muz. z płvt. 16.00 DZIENl\!K Kalendarzyk imprez sportowych. 
POPOŁUDNIOWY. 16,20 (Ł) Aktu- 22,13 (L) Omówienie programu lo­
alności łódzkie. 16,25 CL) ,,Jak u· kalnego na jutro. 22,15 Koncert roz 
z~-skać skierowanie na wczasy". rywk.owy. 23.00 OSTATNIE V\IA.-
1 r\.30. (Ł). 'Y au~ycji T~PR - omó- DOMO:§CI. 23,10 Program na dzień 
w:eme m1es1ęczmka: „Literatura Ra 
dziecka". 16,40 (ł,) Chwila muzyki 
z płyt. 16,45 (Ł) „O Edwardzie Dem 

"howskim". 17,00 Koncert dla przo· 

następny. 23,15 :§wiat baśni w inu­
zyce. 24.00 Zakończenie audycji i 
Hymn. 

walczą o puhar ZSRR. 
)fOSKWA (ob•ł. wł.) Poeąwszy 

od obPcnPgo ~ezonu, radzieekie druży· 
ny hok•er~kie będą. rozgr~'wnć corocz­
nie turniej o puchar ZSHR . 

l'potkauia, które będą. frozgrywa~e 
~ystemem pucharowym, rozpoczn'ł się 

w tym roku 10 marca. :Meeze półfina· 
łowo i finał odhędt sit w 1fo•kw:e 
w końeu maren. b. r. 

' 
Doskonałe , wyniki 

lekkoatletów radzieckich 
MOSKWA (Ob~ł. wł.) W Lcningrn· 

dr.ie zakończyly Fi! 1niędzym'.astowe 
za\'l"ony lekkoatletyczne w hali, po­
świi;-roue w:·borom do R11.dy );'ajwyż· 

nrj ZSRR Zawodnicy i z111vodniczki 
rad?.ierkio w c·ągu il-dniowych :i:nwo· 
dów pobili 11 rekordó1v ZSRR w ha li. 

W ostatnim dniu rekordowe wvniki 
uzysknli: S7.cTerbnkow w trójskoku ~ 
H.67 m., Czudina w trójboju - 2.~:l7 
pkt. oraz m~~ka i żeń~ka l'ztafeta Le· 
ningradu na d;~t. 4x200 m. 
Drnżynowo zwyci~żyla reprer.Pntacjn 

Leningradu. 

iv sobotę i n;edzielę 

Koszykarze ,.Cracovii" 
walczą w Lodzi 

L6dzcy konykarze go~zczą w ~oho· 
tę i niedzil'lę „Crncovię-Ognil\·o" . W 
Robotę z go~ćmi walczyć będzie „l'p6j-
n'a". 

W niedzielę, dnia. 26 lutego r. b. o 
godz. 12-ej w sali Stow. ,,Ognisko" 
przy ul. Moniu!zki 4-a. odbędą. ei4' :r:a.· 
wody pomiędzy ZKS „Ogniwo-Craco­
via" (Kraków) a LKS Wlókniarzem. 

Zawody zapowiadają. s:ę bardzo ci~­
kawie, gdyż łodzianie dążye będą. do 
poprawy ~woj•j lokRty i reh:ihilitncji, 
po odniesionych ostatnio pnra:i.kn!'li. n 
iviadomo - ii drużynę LKS ·włók· 
niarz stae n11. dobry wyczyn, czego 
<lowodem może być wygrana z kandy­
datem na mistrza Pol•ki - gdail•l;ą 
„Spójnią". 

nabiorą szlifu przed meczem z Czechosłowacją kolarzy 
Kapitan rnią.zkowy koszykówki Ja- Popławsk~ {AZS Warnawa). LKS. Włókniarza 

nusz Patrzykont wymaczyl na~l~pują.- Kobiety: Jafoicka., Kamee'ka, P&- Zarąd Stkeji Xolauklej LK9'Wl6' 
rych kandydatów do reprezenlncji ten L. s Kolejarza.-Polon:i (War· lrnian - zwołuje na dzij o goda, 
PolRk: na mecn koszykówki • CSH, szawa), Parunia.k, :Rogowska, Woje· J!l-ej Doroczne WP.111.e Zebnnie · czloe­
które rozegrane i:ostan'ł 18 marca. w w6dzka. - 7,e Spójni-Marymont, Gru· k6w Sekeji Kolareki'j LKS-Wł6'JI. 
Poznaniu. 

}.Jężc7yfoi: Jarcz.yński, C~gl11r~ki, 

Kohtśniewsk;, Grocho1Tial• - z Kole· 
jart.~ (Poznań), Barto~iewicz, Kiciń­
'ki, Ka!Jliński - z AZ8 (Wauzawa), 
J.elonl<iewicz, :Afarkowoki I, Wojtowicz 
- ze ~pójni (G.Jań~k), c:e~iehki, Wę· 

iyk, Parula - z Cracovii, Pawlak -
ze Spójni (l..6dt), Dąbrow•k'. - „ 
G1'1'ardii (Kraków). Rezerwa: tyc!:dski 
(Z.XS Włókniarz), Arlet (Gwnrdia 
Kraków), Ruikiewicz (Warta Poznań) 

PalłJński vrzłJrzeha : 't 

„B ędę grai 
w świetlicach i L.Z.S." 

Mistrz Polski w teTJsie etołow;rn1 

niarz, na lt16rylll po rlożeniu 11-praw&­
n:czy1hka, Czopkówna., Dziadkiewicz, !dań ~a. le''-On Tib ' egi:, i:o~tan'ł "PrH" 
\Yęguynowir:11 - s AZS (Warsr.a.wa), pn1wa1hone wybory do 'l'l'lanz Sekejl 
:'.\f:imi:ó•ka, Ln.ptd, Xowa16wka, Pa· n11 rok ]!),")(), 

protkó1'1'ni - z Gl'l'itrdii (Kr•l:6w), • Zo .wz~J~tln na to, h•Rek~~it ·Kol11-r. 
~lta. · VK~·Wlt'ok'rtiar:t · jf'ilt• rna~l!a.zni'@j-' 

:lnkrzewska z Chemii (Z.Od!). ""\: i n11.Hlniejn11- Sekej'ł Kolank• 
W,vznaczeni zawodn'ey :i:hiorą Bit w nil' t;lko n11 tneniP Okręgu, lPrz i w 

Pol~ee-, wi~e t;m •11mym. win.na. by« 
l'ozn11niu na. obozie, który- rozporz:nie prowaih:on& W7orowo, "ll'ŁYI"'& ~lt 
~ię od 13 marca. K011r,ykar1d rozpoezy- w•zyEtkich nłonków Sekcji .do gre­

mialnego prZ'jbycia na DoroczBe lrał· 
ne Z<'bra nie. 

1111jll ohós od 1 mare& w Wanze.wie. 

'J'reuPrami koszykany b~dł K1y1t:ej· Zebranie odhędr.i~ •i' w lokalu, prq 
ko i Patrr.yltont, ko•„;karek r.aJ Pach- ul. Piotrlcow~kiej 2i2-a. I pi~1·o -
la i L'latow~ld, ezy-telnia. 
.•....................•• „ ............•......•••..............••••••.•.....•.•.•••..•••• 4 ••• „„„. 

Konkurs rysunkowy ,,Głosu•• 
pt. „Zwierzyniec Zbója Sama'' 

Zaqndka Nr 'I 

- Patyński z okazji powołania do 1.r-..:..------------------------..,;;.-_. 
Żl'Cia Głównego Komitetu Kultur:; 
Fizycznej zwrócił się z apelem do I 
wszystkich sportowców polskfrh o 
wzięcie udziału w ""alce o utnva!P­
nie Pokoju przez stałe podnoirr.enie 
spra'Wllości fizyczne.i, przez propago.­
wanie i umaS<>wienie sportu oraz 
przez podniesienie poziomu M~olo­

gicznego ogółu sportowców. 

Patyński zobowiązał t1ię do roze­
grania propagandowych spotk1ń wr 
wszystkich miastach wojewórlzt.wa 
lubel5kiego, vr kołach Ludowych Zes 
połów Sportowych i . w świetlicach 

sportowych kół fabr:,-cznych, 

• • 

' 1 

'· 

.•••••• „ ••••••••••••••• „ •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• - .............................. " ···········~················································································· .... •• 

W samym środku „Grzbietu", trochę na prawo od Flagstafskiej 
wieży. priecinał łańcuch wzgórz dosć głęboki. ~arÓ'~, ~iegnący na 
:.ikos przez równinę. ~nsur spostrzegł w tym. mieJ:cu p~1eś ?orusze­
nie. Na brzegu parowu kręciły się czarne figurki, krygc się wśród 
rzadkich krzaków. . 

Brytyjczycy rozpoczęli w tej oko1icy jakieś duże roboty ZJemn~. 
Insur długo wpatrywał się w zbocze wzgór~a. Jal.ie zami'.11'1 

mają sahipowie?.„ Wkrótce z P~ndż8'.bu przybędą 1m na pOll':l.oc w1~l­
kie armaty. Będą to potężne działa, które mogą zrobić wy m w ~Il· 
nych murach Delhi. A wtedy nadejdzie dzień szturmu - decyduJą-
cy dzień. . . . . 

Starszy sierżant, Rundżit, grzebał się pr~ s~weJ armacie. 
- Jesteś zmartwiony Insurze - powiedział - czy stamtąd 

~rzyszły złe wieści? . . 
Wskazał na białe. stozkowate namioty za wzgórzami. 

· '_ Wieści są dobre - uśmiechnął się Insur - s.~hibowie v • 
znacn·li na mnie dobrą cenę. Pię(:set srebrnych rupu. 

s'tarzy artylerzvści tiorozum.ieli się WZTOki)m· 

- My mamy z sahibami inny rozrachunek: żelazną monetą -
powiedział Rundżit i położył rękę na lufie swojej dużej armaty. 

- A resztę w~·dajemy kartaczami - podchwycił Szajtan-Aga, 
r;itrząc prosto "·esoły:mi, fig1arnymi. oczami w oczy Insura. 

Insur uśmiechnął s'ę. Wiedział, że ci dwaj są nieza\.vodni. 
Dopóki serca powstańców są oży·wione wspólną wolą walki. 

i wspólnym pragnieniem obrony waro\~'Tli, dopóty Delhi będzie się 
ni.ocno trzymało. Oby tylko złe siły nie rozbiły tej jedności. 

W samym Delhi istnieją wrogowie powstania. Sipajska swobo­
da staje się uciążliwa dla bogatych mieszczan. Coraz częściej dają 
się słyszeć głosy niezadowolenia. Trzeba karmić i utrzymywać licz­
ne '~·ojsko. Kupcy nie lubią wojny. jeśli nie można na niej zara-
blać. · 

I jeszcze jedno: Insur spojrzał na wysokie mury z czerwonego 
kamienia, stojące nad samą rzeką. Nad wodami Dżamny wznosiły 
się wspaniałe gmachy pałacu szacha. Były odgrodżone i umocni.o· 
ne fortami. Jak twierdza w twierdzy. Tam powstawały intrygi i spo­
ry między stronnictwami. Liczna czeladź, doradcy, służący, ogrom­
nie ·rozrośnięta rodzina, zwalczający .się nawzajem książęta i stoją­
cy pośrodku tego wszystkiego, stary, pozbawiony rozsądku szach 
- igraszka w rękach tych, co go otaczają. 

Gniazdo zdrajców, skąd wcześniej, czy później, zechcą zadać 
n ~e:przewi dziany cios. 

Insur powróc•ł da domu rezydencji dro,ga okrężną, obok ruin 

Ars~ału. 
d. c. n. 

, 

KTO TO JEST? 

KUPON .Nr I 
Rysunek przedstawia 
•••••••••••••••·••••••·••·••••••••••••••••••••••••••••-••••••••••••••·";••••••H•••·„•o.o•••••·••·••••·• „ •••••••••••-•-•U••••·••••••••••••• 

Imię i nazwisko czytelnika..:.....--···-~---···-····-·-·····"'"""'" 
Zawód i miejsce pracy ····-····-·--··--··············-·-·-··--·····-···-··-·-··-··· 

Adres ··-····---····---·······-·-···-···-·--· ........... ··-··························-·····-····-··-···----·· 

UWAGA, CZYTELNICY! 
Kolejne 10 kuponów, wypełnionych czytelni!' należv odesłać drJ dnia 

15 marca 1950 r. na adres Redakcji „Głosu", Lóclź, Piotrkowska 86. UI p„ 
dla działu „Rozrywki umysłowe". 

\\'śród Czytelników, którzy nadeślą kuponv zawierające trafne rozwią· 
zania - rozlosowane zostaną cenne nagrody: 

APARAT fotograficriny, 
2 BUDZIKI - wyrobu Państwowej Fabryki Zeaarów· w Lodzi, 
PILKA NOŻ~A. 
SERWIS PORCEL~NOWY na 6 09 ób 
oraz szerea cennych kSi!łżek. ' tl-1~10555 

I • 
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